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,, 3 mi-esiące . ii 25 k.
„ 1 m iesiąc . . — • 75 k.

Zn odnószen ie  d o p ła c a  się 
5 k(ap.. % ifg ioc-mle.

P re n u m era ta  z& miejsoowa
z odsyłką poczty:

N a rojk/ . . . .  12 rsr.
„ 6 m iesięcy . . 6 ,,
„ 3 miesiące . . 3 „

1 miesiąc . . 1 „

P r e n u m e r a t a  p r z y j m u j e  s i ę :  W W arszawie, w gło wnym kantorze Redakcji Za o g ło szen ia  pobiera si?: ZU jeden raz sześć kopiejek od wiersza druku lub jego miej-

przy ulicy Miodowej Nr. 487 i w  iftnych jej Rantórach miejskich: — W St. Petersburgu, T>TYIr i r  f\I|YT A C T V  8Ca’ m  *d^a razy, dziewięć kopiejek, za trzy razy, dwanaście kopiejek i t -  . 
w księgarni A. T. Razunowa qa Newskim Prospekcie w domu Olchinowej: w M oskwie, l t U l Y  1 . Oddzielne nnmera sprzedają się po 5 kopiejek.
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Ealeadari prawosławny.

w<' środę, 6 ( 1 8 ) lutego, — iw. Wukóła ep. smir.
We czwaitek, 7 ( 1 9 )  lutego, ~  św. Pnrfenia i Łuki.
W piątek 8 (2 0) lutego, >*- św. Feodora str. w. muci.

Słońce vśeb . o god::. 7 min. 14; Zoołi. o gotls. 5 min, 15.

mmmm Y.WMviBKMjbuw

Spostrzeżenia miteorologiczne
dostarczam- p r t e j  obserwitłrjtim ua rs tnw skie .

 _______  Dnia 4 (16) Luhtp 1874 roku.
Oićn jenie po- ( Tem per. poW. 
w ietrzą spro* [podług Celeju- Wilgoć %
urudtnnH dn O" tza '
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ÔlCJU- 
• sza. . \

-  Dnja :■--------- • l i r : '" "
7 52 7 —  2.1 86
7 ft'1.9 1 (- 3.6 60
7-80 A  < 4- 0.3 82

Kierunek
wiatru.

poł.-wschodni 
poł.-wschodni. 
spokojnie

Kalendarz rzymsko-katolicki.

We środę, «<(!*) lutego; —  Popiel. śJŁIfibżiUnęji panny.
We czwartek, 7 (19).lutego, — św. Konrada wyrn. (?ftlt>UB/t 1
W piątek, 8 (20) lutego, — św. Eucharjusaa.

\irv«okość vwody na Wiślęjstoji 4 cali 8

•m a u e u m

* Dnia 2 lutego, o godzinie 12 w południe, Je g o  
K rólew ska W ysokość Książę A rtiu r W ielkobrytański 
w yjechaj z S t.-J/etersburga za granicę.
. -—   .. i . . . ... »

1 i / l  A  i .  U R Z Ę D O W Y
4- JiLuAXlW

* N ajjaśniejszy P an  Najwyżej rozkazać raczył: całe­
mu składow i wojsk oddziału Krasnowodzkiego, oraz o- 
sobom tam odkom enderow anym , k tóre  uozestniczyły w 
1872 i 1873 roku  w ruchach wojsk w stepie i na rze­
ce A tipku , liczyć przebyty przez nie w K ra ju  Zakfa- 
spijskitn czas za kainpanję: < ,

l j  w 1872 roku— ód 27 lipca, początku wyruszenia 
oddziału do stepu, do dnia jego  powrotu do Czekiszli- 
ru, 18 grudnia;

2) w 1873 roku  — od 30 stycznia, wyruszenia od­
działu w górę rzeki A treku , do 14 m aja, dnia powrotu 
jego z m arszu C hin ińskiego do K rasnow odzka.

* Najjaśniejszy P an , w edług uchw ały K om itetu do 
Spraw K rólestw a Polskiego, zapadłej 5 grudnia 1873 
roku  o rewizji spraw y o praw ach własności do dwóch 
ośad włościańskich, zapisanych do tabeli likwidacyjnej 
na wieś Leszczydół, w gubem ji Łom żyńskiej, N ajw y­
żej rozkazać raczył: nadać będącej przy M inisterstw ie 
Spraw  W ew nętrznych Czasowej Komisji do spraw  wło­
ściańskich gubernij K rólestw a Polskiego prawo, w w y­
padkach kieily Spór o imioaenib tej li,V, „woj "aaily w in . 
śdiańskiej p r z e d  czasem ostatecznego zatw ierdzenia ta ­
beli likwidacyjnej albo ak tu  nadawczego' był rozpoczę­
ty, lecz nie załatwiony drogą ustanowioną, a zaznacze­
nie o wytoczonym sporze w tabeli likw idacyjnej lub 
akcie nadawczym nie było zrobione przy ich zatw ier­
dzeniu,' upoważniać miejscowe do spraw  włościańskich 
instytucje do roztrząsania, takich sporów w ściąłem za­
stosowaniu się, do Najwyższego rozkazu z 18 listopada 
i860 r„  z właściwpm, jeżeli się okaże potrzeba popra- 
■ E g i i -  i- g g g a H B g g B W g g g g g 1

wieniem uczynionych w tabelach lub aktach nadaw ­
czych wpisów o osadach spofAyeh.

* N ajjaśniejszy P an , w edług uchwały K om itetu M i- j 
nistrów, 14 grudnia 1873 roku, Najwyżej zezwolić ra -  i 
czył na przyjęcie do poddaństw a Rosji cudzoziem ców,, 
którzy złożą naszej A m basadzie w D.reznie poświad-j 
czone przez profesora, radćę tajflego R itschla, a te s ta ty ,; 
że są przyjęci do zawiadywntiegp przćzeń L ipskiego 
rusko-słow iańskiego sem ińarjum  filologicznego na sty- [ 
pendystów M inisterstw a Oświecenia Publicznego, z za- [ 
strzeżeniem  aby od cudzoziemców tych odbierano przy­
sięgę na ruskie poddaństw o w  pomiecionej A m basa­
dzie, z włożeniem na takow ą obowiązku, zaw adam iania 
M inisterstw  Oświecenia Publicznego i Sj>raw W ew nę­
trznych; o każdym  składającym  przysięgę na ruskie pod­
daństwo stypendyście.

* R ada Państw a w D epartam encie Ekonom ji P a ń ­
stwa, roztrząsnąw szy przedstaw ienie Zarządzającego M i­
nisterstwem  D óbr Rządowych o udzielaniu zapomo gi | 
na um undurow anie studentom  A kadem ji P io trow skiej ■ 
i Insty tu tu  Roluiczego, zgodnie z wnioskiem radcy ta j­
nego księcia LieweDa, uchwaliła-.

1. Studentom Piotrow skiej A kadem ji Rolniczej i L e ­
śnej i St- P etersburgskiego Insty tu tu  Rolniczego, wstę­
pującym  po wypuszczeniu ich z zakładu do służby le-

dziesiąt pięć rubli każdemu.
2. Potrzebny na to rozchód zaliczać na kredy t wy­

znaczony w edług poz. 1 § 2 budżetu rozchodów  D e­
partam entu Leśnego na utrzym anie zarządu leśnego w 
gubernjach. :

Jeg o  C esarska Mość, powyższą uchw ałę R ady  P a ń ­
stwa, 27 listopada 1873 roku, Najwyżej zatw ierdzić ra ­
czył i wykonać rozkazał.

* Najjaśniejszy Pan, w nagrodę wzorowego inlęztwa i wale- 
ooośoi, okazanych przez będącego w rozporządzeniu tutkiesthń- 
skego jenerał-gubernatora, radcę bonowego Kuna, w działaniach

wojennych podczach kftmpanji chiwińskiej w 187 3 roku, 10 sty­
cznia r. b., N aj miłości wiej raczył udzielić mu order iw . W ł o .  
d z i m i e r z a  4.-:e j k l a s y  z m i e c z a m i .

* N ajjaśniejszy Pan, w skutku  najpoddanniejszego ptzedstaw idńia M ińiśtra D róg  K o m u n i'ac ji, 27 g ru - 
dtia 1873 r., N ajwyżej rozkazać raczył: całą szosę w K rólestw ie Polskiem  podzielić na 10 se cy, odpowie- 
diio do granic gubern ij, w edług dołączonego wykoźir, i ’ wprowadzić te ii wykaz w wykonknie od 1 styc im a
1874 roku. TOS nJeffiHO 7 1 X Z

Wykaz 10 sekcij szcisy XI Okręgu Dróg Komunikacji.
(Najwyżęj zatw ierdzony 2J grudnia 1873 r . j
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—!ovn FELJETO N. ‘ .dov.novudsi
A  zeszycie styczmowym czasopisma Wiesthik Euro­

py  ża rók bieżący, zamieszczony je s t wielce in teresu ją­
cy i zasługujący ńa szczególną uw agę arty k u ł p. M iecz­
nikowa, pod tytułem : „W iek do zaw ierania związków
m ałżeńskich.” A rty k u ł ten ma na celu głów nie w yka­
zanie, że z postępem cywilizacji, związki m ałżeńskie za­
w ierane są w coraz późniejszym wieku, czyli innem i ..................
słowy, związki te  byw ają tern późniejsze, iż na wyż- dojrzałych i od tej chwili uważaną jest jako  będąca w 

’ . . . .   - i . . : -   '.,i n i „  włoku xf.nsnwnvm do zawarciu związków m ałżeńskich.”

niektóre donioślejsze zjawiska społeczne.
Zastanaw iając się nad czasem zaw ierania związków 

małżeńskich u ludów pierw otnych A fryki, widzimy, 
„że u pieli narzeczona zaręczaną bywa często wtedy, 
gdy nie wyszła jeszcze’ z wieku dziecinnego. Począt­
kowi dojrzałości płciowej u dziewcząt towarzyszą tam 
zwykle uroczystości, przyczem ucztujący oddają się nadu­
życiom wszelkiego rodzaju. N azajutrz z rana  dziew- 
ozyna przyjm ow ana je s t uroczyście do grona niewiast

szym stopniu oświaty znajduje się naród. D la  stw ier­
dzenia tego faktu, p. M iecziiikow przytoczył takie

wieku stosownym do zaw arcia związków m ałżeńskich.” 
A żeby nie sądzono, że na wczesne zaw ieranie związ-

I. W arssawski.

I
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IV

B rzeska ....................... 3— 19 17,ooo
Radym ińska . . . 2— 21 1^)850
K ow ieńska . . . . 3 —27 24,352
N ow ogieorgiew ska . 1 7 ^ 3 S U v: Ib , *58

K rakow ska . . . . 5— 20 lfi)ooo
N ow o-A leksandr. 5— 52 47,98 J
WUttnowskft . . . 5 —6
Siedlecka . . . . 6 0,5 to

B r z e s k a ....................... 20“—55,gt,0 38)290
Lubelska. . . . , 16—44 28,7*6
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mnóstwo danych, k tóre  zaczerpnął z podróży, opisów ków małżeńskich u ludów A fryk i w pływ a klim at go- 
bytu rozm aitych ludów  i z cyfr statystycznych, że zni- rący, au tor przytacza dane o związkach małżeńskich 
ka wszelka wątpliwość co do Rzeczywistości faktu po- u ludów  zimnej strefy. Ksiądz Benjam in powiada, że 
mienionego. W yprow adziw szy atoli taki wniosek, au u achtyńców, mieszkańców wysp aleuckich, dozwolone 
to r zrzeka się staw iania jak ichkolw iek  bądz pewników ‘je s t zawieranie związków m ałżeńskich począwszy od 
ogólnych, jako  też dotykania kwestij praktybznyeh, bez i 10 lat wieku. U krajow ców  w A lasce, dziewczyna 
względu na to, że takow e m ogą pozostawać w ścisłym piętnastoletnia, albo już  ma męża, albo też zastawia si- 
związku z przedm iotem  roztrząsanym  w jego  artykule . | d ła  dla dostania takow ego. U krajow ców , należących 
Sam autor powiada, że wszelkie jego  kom binacje i ze- ' również do liczby ludów pierw otnych strefy zimnej, 
stkwienia skierowane są wyłącznie do rozstrzygnięcia ‘ spotkać można piętnastoletnich mężów i dw unastoletnie 
kw esty teoretycznych antropolbgji ogólnej. P . M iecz- żony. Przechodząc od plem ienia m ongolskiego do lu- 
nikow nie twierdzi bynajm niej, ażeby pomiędzy ró z W tł-  ' (łów malajskich i polinezyjskich, znajdujem y u nich ró- 
'e m  cywilizacji a opóźnianiem się wieku, W którym  za- wnież wczesne związki m ałżeńskie, ja k  i u innych lu- 
w ierane są związki małżeńskie, zachodził jakikolw iek djów pierw otnych. Toż' zjawisko pow tarza się u  indjan 
związek bezwzględny; przytacza on jedynie dane kształ- w A m eryce. „Początek dojrzałości płciowej uważany jest 
ty  rozwoju; powiada ón, że związek taki spostrzegać u nich jako  chwila, od której może rozpocząć się pożycie 
8ię daje dńtąd w cywilizacji europejskiej,— lecz czy ta- lńałżeńskie. T ak , indjańom  w L a  P la ta  dozwala się 
kiż związek istnieć będzie „na przyszłość—nie wia‘do- zbwierać związki małżeńskie: dziewczętom od 12-go i 

o "  Dalej au tor powiada: „Okoliczność ta, iż 'ć y w i- chłopcom od 14-go ro k u  życia, t  j .  w tym  mianowi-
lizacji europejskiej towarzyszą pewne określone zrńiańy cle czasie, około k tórego zaczyna się u nich dojrzałość 
w Źyóiu faińilljnem, nie dowodzi jeszcze, ażeby każdy płciowa.... W  sprzeczności z teraźniejszem i indjanaini 
w ogóle rozwój m iał takiż sam charak ter. Ja k o  przy- dżikiemi, ucywilizowani m ieszkańcy starożytnego M e- 
kład  narodu, k tóry  stanął na wyśókim stosunkowo sto : kfeyku i P e ru  zawierali związki m ałżeńskie w  później- 
pniu rozwoju oświaty, lecz zachował zatazerii byt p a- stym  znacznie w ieku. P od ług  świadectwa historyka 
t  1 lnv familijny1) mogą nam służyć dzielni Sy- tjlav igera, młodzieńcom w M eksyku dozwolonem było
nowie Niebieskiego Cesarstw a.” Chińczycy zaw ierają żfenić się w wieku od 20 do 22 lat, dziewczętom zaś 

. , . ia j żeńskie W również młodym wieku, ja k  i iść za mąż w w ieku od 16 do 18 lat. D ojrzalszy jeszcze 
inn 1 1 ierw otne Wiek w ym agany był w państwie Inków , gdzie męż-

W spomnieliśmy, że

szym stopniom Tozwoju odpow iada wcześniejszy wiek, 
w którym  zawierane są związki m ałżeńskie. U indu- 
sów dziewczęta idą za mąż po dojściu do 12 la t wieku. 
Toż samo widzimy u cyganów rozproszonych po k ra ­
jach, k tórych klim at różni się znacznie ód klim atu pod­
zwrotnikowego ich pierw otnej ojczyzny. U ludów na 
K aukazie związki małżeńskie zaw ierane są także w bar­
dzo młodym wieku.

Co się zaś tyczy wieku przecięciowego, w jak im  za­
w ierane są związki m ałżeńskie u ludów europejskich, 
przekonyw am y się, o ile takow y je s t późniejszy w po­
rów naniu z wiekiem zaw ierania takichże związków u 
ludów znajdujących się na nizkim  stopniu cywilizacji, 
t la n e  zobrane przez p. Jansona co do jedenastu  państw

furopejskich przekonyw ają, że u niob liczba związków 
lalżeńskich do 20 lat w ieku włącznie wynosi od 2 do 

10°/0. Z liczb tych widzimy, że podczas gdy u ludów 
Znajdujących się na niższym stopniu cywilizacji, wszy­
scy m łodzieńcy i wszystkie dziewczęta zaw ierają związ- 

i m ałżeńskie przed dojściem do 20 lat wieku i nawet 
en ostatni wiek uważany jest u nich jako  zbyt późny, 
iv E uropie  zachodniej przeciwnie, liczba związków muł- 
eńskich zaw ieranych przed dojściem do 20 la t wieku 

jest bardzo nieznaczna i naw et wiek ten uważany jest 
jako  zbyt wczesny do zaw ierania takich związków. N a- 

et związki małżeńskie zaw ierane pomiędzy 20 i 25 ro- 
iem życia uchodzą tam  za zbyt wczesne; jak o  m ałżeń- 

tw a zas zaw arte w sam czas uważane są te, k tóre  przy­
chodzą do sku tku  pomiędzy 25-m  i 35-m rokiem  życia, 
iczba takich związków v; E uropie  zacłiodniej przob­
aw ia stosunek 47,91° 0. P od ług  danych zebranych 
rzez W apeusa co do wieku przecięoiowego, w którym

n M ieczników korzystał dla eżyzni mogli żenić się nie wpierw, ja k  po dojściu do
vv s p o i n n i ^ i i s i u j  > V* J . - o ii i * • • i • v i *«

*Woicli wniosków z obfitego m aterjalu , k tóry  znalazł M  tut wieku, dziewczęta zaś m ogły isc za m%ż dopie- 
w p o d ró ż a ir  ooisaćh e t n o u r a f i c z n y c h  i cyfrach siaty- r4 po dojściu do 18 i naw et do 20 l a t  wieku. I  u te- 
8ty e z n y c h / 'Ć a ły  jego  artyku ł' przepełniony je s t cytii^ ” “  
tilńii. adńot.aemmi. liczbami i tablicami. Życzących so-

rkźm ej szych indjan, zam ieszkujących prżestrzenie po 
łożone na zachód od M ississippi, zachowało się P0’

, adnotacjam i, 1*C * ałeui, odsyłam y do 1 dknie, że związki m ałżeńskie zaw ierane były  dawniejD,e zaznajomić s i ę  z samym m ateijaieui, • ’
zeazytu"styczniowego czasopisma powyżej ^  [ , ''j
^ n e g o .  M am y na celu jedynie wykazanie czytelń,- wff" “nego. M am y na celu jeuyiuc .

w„i„,k«w gn „ n y d „  w ,p l7w .j , .7.h  .  n .g ~ » .» - , " It
^ e g o  , *  . L ™  inaturjatu. wpływu iek U  » « • »  >»4u-k.»k«Ług«. I  tu U

w późniejszym niż teraz  w ieku /' Związek pomiędzy 
ekiem zaw ierania związków małżeńskich, a stopniem

na jaw 
tak ie , niż

większej lub mniejszej szybkośoi dojrzew ania fizycznego, 
wiek w którym  zaw ierane są związki m ałżeńskie u lu­
dów pierw otnych je s t znacznie wcześniejszy, aniżeli u 
ludów ucywilizowanych.” N iektóre dzikie ludy zaręcza­
ją  swe dzieci wtedy, gdy te  nie wyszły jeszcze z wie­
ku dziecinnego i czekają n,a ukazanie się dojrzało­
ści płciowej, jak o  na chwilę, w której ma rozpo­
cząć się rzeczywiste pożycie małżeńskie, U  ludów u- 
cywilizowanyah dzieje się wręcz przeciw nie: u nich
początek dojrzałośoi płciowej i w iek zaw ierania związ­
ków małżeńskich, nie tylko że nie przypadają jedno­
cześnie, leoz naw et dzieli je  od siebie bardzo znaczna 
przestrzeń czasu. T ak  np; u angielek dojrzałość płcio­
wa zaczyna się w przecięciu w w ieku 1 5 1/, IaŁ; u  nieb 
przeto, przeciąg czasu jak i upływ a pomiędzy dwiema 
opokami wynosi dziewięć lat i półtrzeoia miesiąca. 
J  niewiast francuzkioh, porwegskioh, holenderskich i 
lelgijskich, przedział ten je s t znaczniejszy jeszcze. D la 
rancuzek np. wiek przeoiępiowy zam ątpójścia jest lat 
15 i miesięcy oztery; ohwila zaś ukazania się pierw - 
zej m enstruacji przypada w przecięciu w w ieku la t 14 

i. miesięcy 4. P rzeciąg przeto czasu pomiędzy dw iem a 
epokam i wynosi jedenaście l a t  W praw dzie, dojrzałość 
płciow a nie jegt jeszcze ogólną dojrz&łośaią fizyczną 
Chw ila ukazania się dojrzałości płciowej (u  europej­
czyków przynajm niej) przypada wcześniej od ogólnej 
dojrzałości organizm u, dowodem czego służy z d o ln o ść  

do rozm nażania się; ta  ostatnia przychodzi później niż 
dojrzałość płciowa, jakkolw iek fizjologowie mo ozna­
czyli jeszcze dokładnie chwili, w której rozpoczyna się 
zdolność do rozm nażania się. Lekarze, którzy zasta­
naw iają się bardziej niż ktokolwiek inny nad kwestją

europejskich, takow y jes t następujący:
dla mężczyzn: dla kobiet:

W  A nglji . . . 25,94 24,69
„ Francji. . . 28,41 25,32
„ N orw egji . . 28,51 26,98
„ N iderlandach. 29,15 27,78
„ B elg ji . . . 29,94 28,19

Zawierane są związki m ałżeńskie w pięciu państwach Ogólnej dojrzałości tizycznej, u p a tr u ją  a ow ą w tej
epoce, od której zaczynają się pow10111 najregularn iej­
sze, t. j. takie, k tóre p r z e d s t a w ia ją  najm niej praw do­
podobieństwa śmiertelności- Na tej zasadzie, początek 
ogólnej dojrzałości dla niewiast ma przypadać w 20-m 
roku życia, wiek bowiem jod 20 do 24-ch la t narażony 
bywa na najmniejszą po połogu śmiertelność: i. je s t na j­
płodniejszy, ja k  również ostateczne uform owanie się 
kości miednicy przypada około 20 roku życia. E poka 
ogólnej dojrzałości fizycznej u mężczyzn przypada tak ­
że w 20 -m roku życia, spostrzeżenia bowiems przeko­
nywają, że śm iertelność pomiędzy mężczyznami żonaty­
mi jest bardzo znaczna do 20-go ro k u  życia; od tej 
zaś epoki i aż 80-go ro k u  ży d a , bezżenni u legają śm ier­
telności w znacznie większej m ierze niż żonaci. Tym ­
czasem zaś w E uropie, związki m ałżeńskie pomiędzy 
20-m i 25-m  rokiem  życia uw ażane są. jak o  zbyt wcze­
sne i wynoszą mniej niż jednę trzecią część ogólnej

ą wyraźnie, że związki m ałżeńskie zaw ierane są tern 
I óźniej, im na wyższym stopniu rozwoju znajdują się 
lpdy . „Nic chcę bynajm niej powiedzieć przez to,—mo­

dniej autor, — iżby u wszystkich w y s z e z e g ó l m o -  

ńych tu  ludów, pewien dany wiek miał we wszystkie i 
w ypadkach świadczyć o jednakim  stopmu dojrzą ości, 
t  j .  iżby wiek la t p ię tn a s tu  gdzieś w Indostam e, o d p o ­
w iadał takiem uż wiekowi w E uropie i t. p. Wierdzę 
jedynie, że pominąwszy wszelkie różnice pod względem
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Razem w  V Kieleckim rew irze . .
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) Kielecka. 

Radomska. 

Kielecka.

Petrokow ski.

Przez Najwyższe roakazy w wydziale Wojny; s t a ł  d o  s ł u ż b y ,  dymisjonowany w stopniu podporucznik,
1) w Moskwie, 2 7 stycznia r. b., p r i z e t r a n z l o k o w a -  chorąży 5 Turkiestańskiego bataljonu linjowego Ławroui— (o 

n y z o s t a ł ,  kapitan 3 brygady artylerji grenadjerów Palicyn, 3 7 Jekaterinburgskiego pułku piechoty imienia Jego Cesarski,j
do Okręgowego Zarządu Artylerji Warszawskiego okręgu wojsko- W ysokości W ielkiego Księcia Aleksego Aleksandrowicza, w pc-
wek°" przednim stopniu c h o r ą ż e g o ;  p r z e t r a n z l o k o w a n y

2 )  W St. Petersburgu, 2 9 stycznia r. b. a w a n s o w a n i a o s t a ł ,  chorąży Litewskiego pułku lejb-gicardji Gripenberj 
z o s t a l i ,  za o d z n a c z e n i e  s i ę  w s ł u ż b i e :  warsza- j  — do Sweaborgskiej artylerji fortecznej w stopniu p o d p o r u ,  
wski adjutant placu, zaliczony do kawalerji armji, sztabs-rot-j c z n i k a; o t r z y m a ł  u r l o p ,  sztabs-kapitan 2 parkowe 
mistrz Pirogow, na r o t m i s t r z a ,  z  pozostawieniem w ka- j  brygady artylerji, baron van Kleist, za granicę do Niemiec,
waleiji armji i na obecnej posadzie; zaliczeni do piechoty ar- J— - -*■
mji: stały asesor Komisji Sądu W ojennego przy Warszawskim  
Zarządzie Komendantury major,,Kużmin  na p o d p u ł k o w n i -  
k a; nowogieorgiewski adjutant placu podporucznik Taranowski 
na p o r u c z n i k a ,  obydwaj z pozostawieniem na obecnych po­
sadach i w piechocie armji; nadzorca gmachów wojskowych 
twierdzy Brześcia-Litewskiego, sztabs-kapitan inżynierji miejscowej 
Wasienin na k a p i t a n a ,  z pozostawieniem na obecnej posa­
dzie; p r z e t r a n z l o k o w a n y  z o s t a ł :  porucznik 6 Tau- 
ryckiego pułku grenadjerów imienia Jego Cesarskiej Wysokości 
W ielkiego Księcia Michała Mikołaj ewicza Kozakiewicz, do 5 
brygady artylerji, w stopniu p o d p o r u c z n i k a .

3) W  St. Petersburgu, 8 0 stycznia r. b., p r z y j ę t y  z o -

liczby wszystkich zw iązków  m ałżeńskich. Cywilizacja 
przeto przyczynia się do znacznego opóźniania wieku 
do zaw ierania związków m ałżeńskich, w porów naniu 
z wiekiem, jak i wskazuje sama natura.

T akiż sam związek pomiędzy wiekiem zawierania 
związków m ałżeńskich a rozwojem cywilizacji, jak i wi­
dzieliśmy u rozm aitych narodów , znajdujem y także w 
rozm aitych warstwach każdego narodu z osobna. W 
A nglji naprzykład, wiek przeojęcio wy Zawierania zwią­
zków małżeńskich je s t dla m ężczyzn 25,24, dla kobiet 
24,29 lat; w iek zaś przecięciowy zaw ierania takich- 
że związków dla biskupów, baronów i innych rep re­
zentantów wyższych warstw oświeoonych, je s t dla męż­
czyzn 29,63 lat, t. j. o 3,69 lata późniejszy niż dla 
anglików  w ogólności, d la kobiet zaś tylko 23,7 lat, t. 
j .  o 1,62 roku  wcześniejszy niż dla angielek w ogól­
ności. Robotnicy w fabrykach angielskich, należący pod 
względem w ykształcenia do niższych w arstw  społeczno­
ści, pod ług  świadectwa profesora Peshela, zaw ierają 
związki m ałżeńskie w dość wczesnym w ieku w poró 
wnaniu z innymi anglikam i. W iek  przecięciowy zawie­
ran ia  związków m ałżeńskich je s t w Prusach, A ustrji i 
B aw arji, d la książąt 30,5 lat, d la księżniczek zaś 22,6 
lat. D la  pierwszych przeto w iek ten jest późniejszy niż 
gdziekolw iek indziej w E uropie, dla drugich zaś cofa 
się wstecz. Pod  względem przeto wieku do zawierania 
związków m ałżeńskich przez niew iasty niem ieckie na­
leżące do wyższych w arstw  ludności wykształconej, 
m am y tęż samą wskazówkę, jak ą  widzieliśmy co do 
angielek, t. j. otrzym ujem y regu łę  wręcz przeciwną. 
O koliczność ta  spowodowała au tora  do rozpatrzenia się 
w danych p o d  względem wieku zaw ierania związków 
małżeńskioh dla obu płci z osobna, osiągnięty z aś ztąd 
rezu lta t ogólny je s t taki, „że pod, względem wieku, w któ­
rym  kobiety zawierają związki małżeńskie, widzimy zmiany 
mniej wybitne, niż pod względem wieku mężczyzn, u których 
rozwój oświaty wywiera na wiek zawierania związków mał­
żeńskich wpływ silniejszy i regularniejszy.* „P rzyczyna— 
pow iada dalej au tor— powodująca taką  regułę, jest ła ­
tw a do zrozum ienia i zależy na tein, że kobieta we 
wezystkioh wypadkach, nad którem i zastanaw ialiśm y s ię ,  

je s t mniej usposobiona niż mężczyzna do zbaczania od 
stanu pierwotnego.*' W niosek wyrażony kursywą, może 
być sform ułow any na inny także sposób, mianowicie: 
te x rozwojem cywilizacji, różnica pomiędzy wiekiem męża i 
żony staje tię coraz znaczniejsza. „ W niosek te n “, powiada 
au to r, „jest właściwie jednym  z w ypadków  szczegóło­
wych bardziej ogólnej reguły  antropologicznej, podług 
której rozwój cywilizacji zwiększa kontrast pomiędzy

dwadzieścia pśm dni.

Przez hu aj wyższy rozkaz w wydziale Wojny, o urzędnikach cy. 
wilnych, w Moskwie, 2 7 stycznia r. b., a w a n s o w a n i  z o ­
s t a l i  z a  w y s ł  a g  ę l a t  z e  s t a r s z e ń s t w e m :  z a»- 

gui/ciuiaiuycn n a  s e k r e t a r z y  k o l e g j a l n y c h :  
referenci zarządów gnbernialnych naczelników wojskowych: łom­
żyńskiego Kikołajew— od 2 4 grudnia 187 3 r. i kaliszskiego, 
Iwanow— od 5 grudnia 1 8 7 3 r.; z sekretarzy kolegjalnych na 
r a d c ó w  h o n o r o w y c h :  audytorowie: Zarządu Suwałkskie-
go naczelnika wojennego Pruzowski— od 6 września 187 3 r.. 
9 sybirskiego pułku grenadjerów imienia Jego Cesarskiej Wy 
sokości W ielkiego Księcia Mikołaja Mikołajewicza Starszeg

cząwszy od większych faktów  aż do najdrobniejszych 
Znany uczony Huschke, będący pow agą w dziedzinie 
anatom ji, przyszedł do wniosku, stw ierdzonego nastę. 
pnie przez W elekera, że w  miarę zwiększania się 
doskonałości rasy , żtv iększa się także różnica po­
między płciami pod względem objętości jam y Cza­
szkow ej; europejczyk zwłaszcza znacznie przowyż 
sza pod tym  względem curćpejkę, w porów naniu 
m urzynem i m urzynką. O znaki zewnętrzne, w yróżnia­
jące najdobitniej mężczyznę od kobiety, jak o  to wąsy, 
broda i t. d ., rozwinięte są najbardziej u najdoskonal­
szej lrtsy kaukazkiej. M ężczyźni zaś u ludów  m urzyń­
skich, m ongolskich, am erykańskich i m alajskich są poił 
tym względerń znacznie pódobniejsi do typów  niew ie­
ścich. K onserw atyzm , skłońność dó życia palrjarchal- 
nego i rodzinnego, biorąc rzeczy w Ogóle, są znacznie 
więcej rozwinięte u kobiet niż u mężczyzn, u ludów 
zaś pierw otnych bardziej niż u ludów ucywilizowanych 
Ł atw o zrozumieć przyczynę zwiększającego się, z ro ­
zwojem oświaty, kontrastu  pomiędzy m ężczyzną i ko­
bietą; przyczyna ta  leży w przeznaczeniu kobiety  poc 
względem podtrzym ania rasy, t. j .  rozm nażania tej o- 
statniej. Przeznaczenie to, jako  w ym agające szalunku 
znacznej ilości m aterji i działalności, musi koniecznie 
tamować rozwój osobisty, indyw idualny kobiety. W ielu  
naturalistów  uznaje ze wszech m iar ten fakt, że ko­
bieta odpowiada poniekąd mężczyźnie w jego  wieku 
młodzieńczym, i przeto zatrzym uje się na pewnym sto­
pniu rozwńju, tak samo, ja k  zatrzym uje się rozwój po­
dobnej do gąsienicy samiczki pewnych owadów, k tó ­
rych samcy przedstawiają się w kształcie bardziej roz 
winiętych istot skrzydlatych ." A utor p ro si,'ażeby  
słów jego  nie wyprowadzano wniosku, jakoby  chciał 
twierdzić, że kobieta nie jest zdolną do rozwoju; u trzy­
muje on jedynie , że znaczenie kobiety pod względem 
podtrzym ania i W ykarmienia rodzaju  ludzkiego, tam uje 
je j rozwój, zkąd pochódżi, że z rozwojem cywilizacji, 
z rozwojem bardziej skom plikow anych i różnorodnych 
objawów życia, kontrast pom iędzy kobietą i mężczy- 
zną, k tóry  je st wolny od takiego tam ow ania rozwoju, 
coraz bardziej się zwiększa.

Europejczycy nie tylko że zaw ierają związki m ał­
żeńskie w wieku późniejszym niż inne ludy, znajdujące 
się na  niższym śtopniu rozwoju, lecz nawet ilość takich 
związków jest u nich znacznie mniejsza. Pomiędzy 
dzikimi ludźmi A fryki, Am eryki, indjanam i południow o­
am erykańskim i, nie spotyka się nigdjy bezienuych. 
W iele  ludów pierwotnyoh poczytuje sobie za wielką 

. . uJm?> jeżeli ktokolw iek u nich nie zdoła zawrzeć wczas 
dw iem a płciam i. R eguła ta znajduje potwierdzenie po-1 związków małżeńskich, inne zaś nie są naw et w stanie

Jurgemon— od 24  października 1 8 7 8  r. i 6 Głuchowskiego 
pułku dragonów imienia Jej Cesarskiej Wysokości Wielkiej 
Księżny Aleksandry Józefównej, Rośnicki— od 25 listopada 
1 8 7 3 roku.

Nowo upoważnione czasopisma w 1874 roku.
1) D nia 9 stycznia udzielono upoważnienie m iesz­

kającem u Ay M oskwie fabrykantow i Sergjuszow i L eon- 
tjewowi, do w ydaw ania w tern mieście, pod jego  re ­
dakcją, za zezwoleniem cenzury uprzedzającej, codzien­
nej gazety, pod ty tu łem  „Pisem ko M oskiew skie” (Mo- 
CKOBCKiż JIhctoki). Cena prenum eracyjna— dwa ruble 
z odnoszeniem i przesyłką.

2) D nia 17 stycznia, kandydatow i Cesarskiego U ni­
wersytetu W arszaw skiego, Bronisławowi Reichmanowi, 
udzielono upoważnienie do w ydaw ania w W arszawie, 
pod jego  redakcją, za zezwoleniem cenzury uprzedzają­
cej, pisma ogłoszeń w języku  polskim, pod tytułem: 
„P rzegląd  Nowości Przem ysłow ych i H andlow ych”, we­
d ług następującego program atu :

W szelkiego rodzaju ogłoszenia przem ysłowe i han­
dlowe i reklam y tak w języku  polskim, ja k  i w razie 
życzenia ogłaszających w języku ruskim , niemieckim, 
francuzkim  lub angielskim .

T erm in w ychodzenia— codzienny.
G azeta rozdaje się bezpłatnie, ale za odnoszenie do 

domu oznacza się 60 kop. rocznie, a za przesyłkę do 
innych miast 1 rub. 20 kop.; otrzym ujący zaś gazetę 
przy innych pismach perjodycznych nie wnoszą żadnej 
opłaty.

3) D nia  23 stycznia, żonie porucznika gwardji, 
B arbarze Sacharowowej, udzielono upoważnienie do 
wydawania w St. P etersburgu , pod je j redakcją, za ze­
zwoleniem cenzury uprzedzającej, miesięcznego czasopi­
sma, pod tytułem  „B iblioteka do czytania” (BaójiioTeKa 
AJUI iTeHia). Cena prenum eracyjna— 7 rub., z odnosze­
niem w St. P etersburgu  7 rub. 50 kop., z przesyłką do 
innych miast 8 rub.

4) D nia 23 stycznia, udzielono upoważnienie szlach­
cicowi W łodzim ierzow i A ndersenow i do wydawania w 
St. P etersburgu , pod jego  redakcją, za zezwoleniem cen­
zury uprzedzającej, tygodniow ej gazety, pod tytułem  
„Pisem ko G ospodarstw a Dom owego (JIncTOKT. Jomoboj- 
CTBa). C ena prenum eracyjna 2 rub. z odnoszeniem i 
przesyłką rocznie i 1 rub. 50 kop. półrocznie.

5) D nia 23 stycznia, udzielono upoważnienie zapi­
sanemu do Rew elskiej W yszegorodzkiej gm iny F ry d e ­
rykowi Jurgensow i do wydawania w St. Petersburgu , 
pod jego  redakcją, za zezwoleniem cenzury uprzedza­
jącej, miesięcznego pisem ka dla zwolenników  mód i 
krawców' pod ty tu łem  „M ody M ęzkie” (MpscKin Mogu). 
Cena prenum eracyjna 6 rub., z przesyłką i odnosze­
niem do domu 7 rub.

6) D nia 23 stycznia, udzielono upoważnienie F ry ­
derykow i Ju rgensow i, do wydawania w St. P e te rsb u r­
gu pod jeg o  redakcję, za zezwoleniem cenzury uprze­
dzającej, miesięcznego pisem ka wzorów robót ręcznych 
kobiecych pod tytułem  „K obiece Roboty Ręczne (Jfien- 
Citia PyKOgbjiii). Cena prenum eracyjna rocznie bez prze­
syłki 1 rub. 50 kop., z przesyłką i odnoszeniem 2 ru ­
ble sr.

* Departament Poczt. Ka Pietrowskiej stacji po­
cztowej w powiecie Tiraspolskim, a v  gubernji Cher- 
sońskiej, w zamian istniejącego tam przyjmowania i wy­
dawania prostej koresDoqdencii. ustanowiono zostało 
przyjmowanie i wydawanie korespondencji wszelkiego 
rodzaju.

* Przez rozporządzenie Płockiej Izby Skarbowej, pomocnik 
buchaltera Lipnowskiej kasy powiatowej Paweł Antonowicz, u - 
w o l n i o n y  z o s t a ł  z e  s ł u ż b y  n a  w ł a s n e  ż ą d a n i e ,  
od 2 5 stycznia 18 7 4 r.

DZIAŁ WEWNĘTRZNY.

WIADOMOŚCI KRAJOWE.
* W  ciągu 1872 r. ruch ludności w gubernji snw ałk- 

Skiej, ja k  się okazuje z w iarogodnych źródeł, przedsta­
wia się w następujący sposób: urodziło się w miastach 
2,027 głów  obojga p łci (w tej liczbie 922 płci męzkiej 
i 1,105 płci żeńskiej), a w powiatach 19,606 obojga 
płci, (w tej liczbie 9,938 płci męzkiej i 9,668 płci żeń­
skiej).

Um arło: w miastach 1,029 głów  obojga płci (547 
mężczyzn i 482 kobiet) i w pow iatach— 9,228 głów o- 
bojga płci (4,779 mężczyzn i 4,449 kobiet).

Z tych cyfr w ykazuje się że tak w liczbie nowo­
narodzonych, ja k  i zm arłych przeważa płeć męzka.

W  ogóle w całej gubernji urodziło się 21,623, w tej 
liczbie z niepraw ego łoża 718; um arło 10,257, czyli 
mniej od liczby nowonarodzonych 11,366 głów.

T a różnica stanowi naturalny przyrost ludności g u ­
bernji, ogólna liczba mieszkańców której, w początku 
zeszłego roku, z wyłączeniem w ojsk konsystujących 
w gubernji, wynosiła: 263,513 płci męzkiej i 277,241 
płci żeńskiej, razem 540,754 głów  obojga płci. Z nich 
mieszka w miastach 69,340, a a v  osadach i wsiaoh 
470,414.

M ałżeństw  w ciągu roku  zawarto w gubernji su- 
w ałkskitj \v miastach 326 i w pow iatach 3,231, razem 
3,557, mniej niż w r. 1871 o 96, a pod  względem lu ­
dności gubernji, w 1872 r. przypadało 1 nowo zaw ar­
te małżeństwo na 150 mieszkańców obojga płci.

Z wszystkich wyżej przytoczonych cyfr okazuje się, 
że w edług ogólnej liczby mieszkańców gubernji, licz­
ba zm arłych, w procentowym stosunku wynosi: w mia­
stach l,04°/0, w powiatach l,95°/0; liczba now enarodzo- 
nycli z prawego łoża— w miastach 0 ,1% , w powiatach 
0,15°/o, jednych i drugich a v  g u bern ji w ogóle 3 ,62% .

Różnica pomiędzy nowonarodzonem i a zm arłem i 
powiększyła liczbę ludności praw ie o 2%  (ścisłe oko­
ło 1,8% ).

* D nia 18 (30) grudnia  1873 r., na folw arku G ra- 
bianowie, córka m ieszkańca pom ienionego folw arku, J a ­
na L ipskiego, Teofila, la t 16, w skutku nieostrożności 
w padła pod koło m łyna wodnego, którym  została zgnie­
ciona.

* D nia 2 (14) stycznia, włościanie wsi R yki, w po­
wiecie G arw olińskim : Ignacy Ł adaj— lat 13, M arjanna 
i A gnieszka Jaśków ny— pierwsza lat 20, a d ruga  16, 
Avybierając z kopca kartofle do gorzelni, zostali zadu­
szeni ziemią, k tóra  ich zasypała.

WIADOMOŚCI MIEJSCOWE.

Tydzien handlow y. Na targu warszawskim, dowozy
pszenicy w tygodniu minionym były tylko średnie a ceny przy 

drobnych fluktuacjach w rezultacie niezmienne. Płacono za ga­
tunki wyborowe i przednie rs. 8 ,8  5 — 9, mniej dobre rz.

8,7 0 8,7 7 * /,, za ziarno nieco zanieczyszczone bez śnieci rz.

*M 0— 8,50 , za takież zmieszane z śniecią rs. 3 ,1 0 — 8 ,36 , za 

gatunki średnie wedle jakości rz. 7 ,8 0 — 8, za ordynaryjne i dro­

bne rs. 7 ,20 —  7 ,5 U za korzec. Żyta z powodu utrudnionej ko­
munikacji i zasp śnieżnych nie nabywana n„ z w poc-^tku 
tygodnia. W drugiej wszakże połowie sprzedano przezszto 3 ,0 0 0  

korcy po cenach zniżonych. Płacono za gatunki wyborowe rs. 

5,85  —  6, za średnie rs. 5 ,5 5 — 5 ,9 5 , za ordynaryjne rs. 5 ,4 0 —  

6,45 za korzec. Jęczmienia dowozy zmniejszyły się a ceny szcze­
gólnie dwurzędowego wyższo. Płacono za dwurzędowy rs. 4 ,8 0  

— 5, za czterorsędowy rs. 4 , 3 5 — 4, 72  l/ f  za korzec. Owsa do­

wozy szczupłe, skutkiem czego znaczna podwyżka cen; pUcono

pojąć tego, ja k  człowiek może pozostać na całe życie 
bezżennym. W  E urop ie  zachodniej, z pomiędzy ludno­
ści kwalifikującej się do zaw ierania związków m ał­
żeńskich, tylko około dwóch trzecich części je t t  
lub było żonatych lub zamężnych, poczas gdy  cała 
jedna  trzecia część pędzi życie bezżenne. Z porów nania 
danych o wieku, w którym  zawierane są związki m ał­
żeńskie, z danemi co do ilości takićhże związków, au ­
to r przychodzi do wniosku, że pomiędzy tomi dwoma 
zjawiskami zachodzi zw iązek bezpośredni: — Tm później­
szy jest w jakim  kraju wiek w którym zawierane są związki 
małżeńskie, . tern mniejsza jest w tymże kraju ilość takiuhże 
związków. .. _ . '

Po wykazaniu w pływ u cywilizacji na wiek, w któ 
rym zaw ierane są związki małżeńskiej, tudzież na ilość 
stosunkową tychże związków, au tor roztrząsa następstw 
wynikające ze stanu tego owego z tych dtvóch zjawisk 
i zastanatvia się nad temi następstwami nie pod wzglę­
dem dobrobytu i losów całych ludów, lecz o ile 
ten lub ów stan tych zjawisk wpływa na pomyślność 
los jednostek. W pływ  stanu m ałżeńskiego lub bezżen- 
nego roztrząsany jest w artykule  w stosunku do śmier 
telnośei, samobójstw, przestępstw i chorób umysłowych 
W szyscy uczeni zgadzają się pomiędzy sobą pod tym 
względem, że począwszy od dwudziestu lat tvieku, u- 
m iera w ogóle więcej osób stanu wolnego, niż żona­
tych i mężatek, tak  iż pożycie m ałżeńskie, pomimo trosk 

ograniczania się dla utrzym ania rodziny, nie tylko nie 
wpływa na skrócenie życia, lecz przecinrnie, oddziaływa 
korzystnie na przedłużenie istnienia. D ane dotyczące li 
czby samobójstw Avśród ludności żonatej i bezżennej 
świadczą o większej tej ostatniej skłonności do samo­
bójstw. Z spostrzeżeń Adolfa W agnera  okazuje się, że 
w Saksonji, U irtem bergu i Badenie, iriększa część sa­
mobójstw przypada na bezżennych, zwłaszcza zaś na 
wdowców i wdotyy i na rozwiedzionych. S tatystyk an 
gielski L ev y  przekonał się, że na trzeoh samobójców 
wypad& dwóch bezżennych i jeden  żonaty. Z danych 
statystycznych za rok 1865 w przedmiocie samobójstw 
we F rancji okazuje się, że na żonatych wypada tako
wych 18,9% . na bezżennych 28,1, na wdowców 52,5% . 
Rezultat zaś ogólny pod względem udziału obu płci w 
samobójstwach jest taki, że wypada mężczyzn od 3 do 
4 7j razy więcej niż kobiet, co pochodzi ztąd, iż te o- 
statnie zawierają ogóle związki małżeńskie wcześniej 
i av większej liczbie i dają nowe świadectwo wniosku 
powyżej wyprowadzonego co do wpłyAru stanu bęzżeu- 
nego na samobójstwa. W  statystyce kryminalnej stało 
się to jUż zasadą, że bezżenni dają daleko znaczniejszy 
kontyngens przestępców aniżeli żonaci. Podług oblicze­

nia ogólnego, na 10,000 żonatych bywa corocznie 17-u 
oskarżonych, i na takąż liczbę bezżennyoh— 48 oskar­
żonych. K obiety, pomiędzy którem i bywa mniejsza li­
czba samobójstw, są też mniej skłonnem i do popełnia­
nia przestępstw ; tak np. we F ran c ji, na 100 mężczyzn 
oskarżonych, wypada tylko 23 kobiety, w B aw arji 17 
kobiet. Zasługuję na uwagę fakt, że największa sk łon­
ność do przestępstw przypada w okresie pomiędzy doj­
rzałością płciową, «• wiekiem w którym  zaw ierane są 
związki małżeńskie. W e F rancji największa liczba prze­
stępstw wypada na 24-ty rok wieku. W Belgji epo­
ka ta jest późniejsza, w A nglji zaś nieco wcześniejsza i 
zarazem  Ariek przecięciowy, w którym  zuw ierane są 
związki małżeńskie, wypada najwcześniej u anglików , 
potem u francuzów i najpóźniej u belgijozyków. O błą­
kanie i w  ogóle choroby um ysłowe, byw ają Avprawdzie 
następstwem mnóstwa przyczyn i pozostają w związku 
ja k  najściślejszym z skom plikowaniem  w arunków życia 
u ludów ucywilizowanych (D r. Bercelli, k tóry  przepę­
dził 25 lat wśród indjan i irokiezów, nie Avidzial u nich 
ani jednego  w y p a d k u  obłąkania prawdziwego, E squiro l 
zaś powiada: les progres de la civilisation multiplient Us fous), 
wszelakoż spostrzeżenia statystyczne wykazują, że u osób 
stanu wolnego, zwłaszcza u mężczyzn, obłąkanie je s t 
zjawiskiem znacznie częściej przytrufiającem  się, niż u 
osób żonatych i zamężnych. Tak np. w królestw ie w ir- 
tem bergskiem , w 1853 roku, na 100 obłąkanych, było:

mężczyzn. kobiet,
stanu wolnego . . • 67,9%  61,6%
żonatych i mężatek . 24,3 24,8
wdowców i Avdów . . 6,6 12,1
rozwiedzionych . . . 1,1

Podobny do tego rezu ltat przedstaw iają inne kraje. 
F ak t ten , pow iada p. M ieczników, może być także obja­
śniony za pomocą spostrzeżeń bezpośrednich nad związ­
kiem chorób umysłowych z życiem płoiowem, którego 
nieprawidłowość oddziaływ a mniej więcej silnie na ca­
ły  ustrój życia ludzkiego. Pom iędzy 144 kobietam i cho- 
retni umysłowo, k tóre znajdow ały się w klinice E squ i- 
rola, było najmniej 88 takich wypadków, przyczyny któ­
rych można było domyślać się w wstrzemięźliwości. 
M audeli uważa tę okoliczność za jednę z głów nych p rzy ­
czyn obłąkania u kobiet. T akie są najw ydatniejsze na­
stępstwa dysharm onijnego przeciągu czasu jak i upływa 
pomiędzy wiekiem wskazanym przez samą naturę do 
zawierania związków m ałżeńskich a pochodzącym z wa­
runków cywilizacji wiekiem zaw ierania tychże związków 
u ludów europejskich.
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rg. 8 ,10— 8 ,8 7 !/a. Groch polny płacony od rs. 4 ,50— 5, za 
cukrowy ra. 5,40 — 6. Fasola od rs. 8 — 8,10 zakorzec. Mąki 
pszennej ceny bez zmiany, żytnia o 5 kop. niżej na pudzie.

O k o w i t y  ceny, z powodu ogól nego braku gotówki, przez 
Cały tydzień ubiegły porostdv pod naciskiem pomimo nieznacz­
nych tylko dowozów; w cstatnim dniu tygodnia nie można było 
osiągnąć wyżej rs. 1,8 8 za garniec.

C u k i e r .  Nie omyliliśmy się w poprzedaioh naszych spra­
wozdaniach, wyrażając zdziwienie, że pomimo pełnego biegu kam- 
panji cukrowej, tendencja w tym produkcie cię wzmacnia. Do 
świadczenie obecnie pokazuje, że istotnie podwyżka ta i ciągła 
stałość były wynikiem chwi lowego braku towaru z powodu spó 
śnionej kampanji. Z zaopatrzeniem bowiem targu tutejszego li­
cznymi dowozami, nastąpiła od czternastu dni przeważna reakcja, 
znajdująca swój odgłos w zupełnym braku chęci kupna tak rafi 
nady jak  i mączki. Następstwem tego jest obniżone żądanie o 
2 x/2— 5 kop. na wszystkie prawie gatunki. O tranzakcjach zna­
czniejszych żadnych nie mamy wiadomości, a ceny poniżej wy­
mienione są za sprzedaże w pojedyńczych beczkach i to w nie­
których razach na czas jedno lub dwumiesięczny. Notowania przy­
puszczalne są następujące: M arki grubokrystaliczne jak  Łyszko­
wice, Ostrów, Guzów i Sanniki rs. 4,12 — 4,15 . Hermanów,
Oryszew, Ruda Pabianicka, Leśmierz i Rytwiany rs. 4 ,10— 4,12  ‘/2. 
Leonów rs. 4,12 '/2, Częstocice rs. 4 ,10 , Józefów w głowach do rs- 
4 ,10, rąbany rs. 4 .1 2 1/.,. Mączki mielonej małe partje płacono 
do rs. 3,4 5, kryształowej nie ma.

W e ł n a .  W interesie tego produktu miały miejsce od o- 
statniego naszego sprawozdania dość znaczne obroty w rozmai­
tych gatunkach. Sprzedano 1,500 pudów wełny połtawskiej po 
cenie od rs. 1 8 1 a— 21, wełny miejscowej średnio.cienkiej kil­
kaset cetnarów po 8 6 —  9 2 talarów, wełny ze skór kilkadziesiąt 
cetn. po 6 8 do 7 2 tal. W ełny wołyńskiej i litewskiej do 800 
pudów po 2 2— 2 3 rs. Oprócz tego sprzedał dom zagraniczny 
krajowemu fabrykantowi partję wełny przez pierwszego nabytą na 
jarm arku zeszłorocznym i to po cenach niższych od zakupów. 
W ogóle eeny pozostawają pod nueiskiem, towar w miejsuu sprze­
daje się o bl'zko 8 tal. a na dostawę od 10 — 12 tal. niżej cen 
zeszłorocznych jarmarcznych. Jako nabywcy występują wyłącznie 
fabrykanci krajowi. (Gaz. Hand.)

— — — —m .eefjauaagtiR tistw *.,-.—  -----

Z INN Y CH G O BER N JI.
* O przyjęciu Najjaśniejszego Cesarza Austrjackie- 

go i Króla W ęgierskiego, w gazecie Rusk. Inw. za­
mieszczone są następujące szazegóły: Na czas nazna­
czony, na debarkaderze Warszawskiej kolei żelaznej ze­
brali się wszyscy członkowie Rodziny Cesarskiej, znaj­
dujący się w Petersburgu Książęta zagraniczni i liczna 
świta. W ielcy Książęta Konstanty Mikołajewicz i M i­
kołaj M ikołajewicz Starszy byli w mundurach austrjac- 
kich, a jeneralitet— w wstęgach austrjackich. Na plat­
formie debarkaderu była uszykowana warta honorowa z 
Izmajłowskiego pułku lejb-gwardji. Na całej drodze, od 
dworca do pałacu Zimowego, domy były przyozdobio­
ne flagami ruskiemi, austrjackiemi i angielskiemi, na 
wielu balkonach przybranych w dywany stały popier­
sia Cesarzy: Aleksandra II  i Franciszlca-Józefa, a w 
niektórych miejscach urządzone były transparenta z cy­
frami obydwóch Monarchów. Masy ludu, tłumami bez 
przerwy, tłoczyły się na całej przestrzeni, po trotua- 
rsch.

Najjaśniejszy Pan z W ielkim Księciem  Następcą 
Tronu Cesarzewiczem raczył wcześnie wyjechać, w 
celu przyjęcia swego Najjaśniejszego Gościa, do Gat- 
czyna, gdzie na spotkanie wyznaczona była warta ho­
norowa z pułku kirysjerów lejb-gwardji imienia Jej Ce­
sarskiej Mości.

O godzinie 2 minut 35, świst maszyny zawiadomił 
o zbliżaniu się pociągu Cesarskiego. Skoro tylko loko­
motywa weszła pod daszek dworca, warta honorowa

komendę Jego Cesarskiej W ysokości G łównodowo­
dzącego wojskami gwardji, oddała honory, a muzyka 
zagrała hymn austrjacki. Jego Cesarska Mość w towa­
rzystwie Cesarza Franciszka Józefa i W ielkiego Księ­
cia Następcy Tronu Cesarzewicza, raczył wysiąść z wa­
gonu i przejść ku prawemu skrzydłu warty honorowej, 
gdzie W ielki Książę Mikołaj Mikołajewicz doręczył 
Cesarzowi Austrjackiemu raport honorowy. Najjaśniej- 
Szy Pan i Następca Tronu Cesarzewicz byli w austrja­
ckich mundurach i paltotach; Cesarz Austrjacki w ru­
skim mundurze jeneralskim i również w paltocie. Przy­
witawszy się z W ielkim  Księciem Mikołajem M ikoła- 
Jewiezem, Cesarz Austrjacki powitał przez uściśnienie 
ręki stojących tam Księcia Walji i Księcia Następcę 
-Gonu Duńskiego, a potem zwróciwszy się do W iel­
kiego Księcia Konstantego Mikołajewicza, dwukrotnie 
g° ucałował. Następnie Cesarz Austrjacki, zwróci­
wszy się ku warcie honorowej, obszedł ją. Potem 
przeszedłszy przez Cesarskie apartamenta -dworca, oby­
dwaj Cesarze raczyli wsiąść do powozu i pojechać do
l l e ł n  . . . .  7 i       " i  1 1  ■pałacu Zim ow ego, witani po drodze przez zebraną pu­
bliczność. P rzy ganku R ady w pałacu Zimowym  znaj­
dowała się warta honorowa z Preobrażeńskiego pułku  
lejb-gwardji. P o przyjęciu warty, Cesarz Austrjacki 
przy odgłosie sa lw y z dział twierdzy Piotra i Paw ła, 
o godzinie trzeciej po południu, raczył wejść do przy­
sposobionych dla n iego apartamentów w pałacu Zimo­
wym.

—  Dnia 3 lutego, po ceremonialnem rozprowadzeniu 
wart z 1-go bataljouu preobrażeńskiego pułku lejb 
gwardji, Najjaśniejszy Pan raczył przedstawić, jak do­
nosi gazeta Rusk. Inw., Najdostojniejszemu G ościowi, 
Osoby Swej Kwatery Głównej i osoby dowodzące woj­
skami gwardji i Petersburgskiego okręgu wojskowego, 
do dowódców osobnych oddziałów włącznie.

—  W  poniedziałek, 4 lutego, według Gońca Grzęd., 
o godzinie 12 w południe, ma być Najwyższy przegląd 
wszystkich wojsk w Petersburgu i okolicy konsystują- 
cycli. N a przegląd stanie: 4 1 1/8 bataljonów, 3 6 1/2 szwa­
dronów i 138 dział.

, , * O pobycie w Moskwie Najwyższego Dworu i 
książąt zagranicznych, Rus. Wied. podają następujące 
®*c*egóły: „Dnia 24 stycznia (5  lutego), Najdostoj­
niejsi Nowożeńcy przyjmować raczyli deputacje z W ło- 

Zlmierza i innych miast. Około godziny 10-ej z rana, 
^eputowani, w liczbie 40 osob, zostali wprowadzeni 
P  własnych apartamentów Najdostojniejszych N ow o-

C?W, ńa parterze wielkiego pałacu M ikołajewskie- 
o ’ 'um ieszczeni w niewielkiej przedsali. Pokrótkiem  
czyk lv?anin> Jej W ysokość Księżna Edymburska ra­
dży i •W,-Vj®ć do.deputatów sama jedna, wielu z pomię- 
znai ' ' Zaszozy ciła łaskawemi wyrazami i raczyła o- 
tnia/1110 Wazy»tkim swe podziękowanie. Jej W ysokość 
g W a n *. 8°bie suknię blado-różową, takież ubranie na 
rytn 16 -1 InaBtylę z gronostajów'. Półmisek na  ̂kto • 
srebr^Inina IQięjska włodzimierska podała chleb i sól, 
°y  10v p0z!acany. roboty Chlebnikowa, ma w śretlni- 
złacan Soluiczka w stylu ruskim, srebrna po-

a) ozdobiona jest amalją. W środku półmiska znaj­

duje się cyfra Ich Wysokości; nad cyfrą— herb pań­
stwa; pod spodem—- herb miasta Włodzimierza; z bo­
ków— data. Z pomiędzy innych przedmiotów ofiaro­
wanych Najdostojniejszym Nowożeńcom, zwróciły na 
się szczególną uwagę żyw e sterlety, dar gminy miej­
skiej kazańskiej. Jeden z tych sterletów miał półtora 
arszyna długości, przy stosownej grubości. Oddawna 
już nie widziano podobnej wielkości ryb tego rodzaju. 
Następnego dnia, 25 stycznia (6 lutego) książę następ­
ca tronu pruskiego, w towarzystwie jenerał-adjutanta 
Albedyńskiego, oglądał targ miejski na Iljince. Tegoż 
dnia, kupcy targujący żywem ptastwem, mieli szczęście 
ofiarować Najdostojniejszym Nowożeńcom, stosownie 
do zwyczaju ruskiego, dwóch białych jak  śńieg łabę­
dzi żywych, ustrojonych wstążkami różowemi i niebie- 
skiemi, i dostąpili za ten dar łaskawego podziękowa­
nia. Kupcy ci, w liczbie 13, pod przewództwem w ło ­
ścianina dóbr koronnych, Maksyma Zwierewa, w fu­
trach lisich odświętnych, udali się do Kremlu pieszo, 
niosąc z sobą koszvk z łabędziami pomienionemi, przy­
kryty płótnem białem i przyozdobiony girlandami. 
Ogromne tłumy ludu towarzyszyły im do samego pa­
łacu.”

* Zwiedzanie przez najdostojszych gości muzeów  
publicznych W  M oskwie. Dnia 24 stycznia (5 lutego), 
o godzinie 4-ej po połudhiu, książę Artiur wielkobry- 
tański zwiedził muzea publiczne moskiewskie i zdo­
ła ł obejrzeć ze szczególną uwagą jedynie daszkowskie 
muzeum politechniczne. O godzinie 5 -ej tegoż dnia, 
książę sasko-koburg-gotajski zwiedził toż muzeum.

Dnia 26 stycznia, o godzinie 12-ej w południe, 
książę Artiur przybył powtórnie do muzeów i oglądał 

wielką uwagą inne oddziały takowych.
Tegoż dnia o godzinie 4-ej, przybył do muzeum 

książę następca tronu duńskiego, który obejrzał oddzia­
ły  zagranicznej i ruskiej etnografji i bibljotekę.

W  dniu tym oprowadzał najdostojniejszych gości 
sam dyrektor, W . A. Daszków, w Towarzystwie kon­
serwatorów oddziałów.

* Dnia 25 stycznia (6 lutego), w Wielkim pałacu 
kremlińskim dany był obiad galow y, na który zapro­
szono 300 osób. Menu tego świetnego obiadu było 
następujące: Potages: tortue, julienne, petits p&tós, ster­
let ń la russe, dinde trufifóo et cótteliettes ń la mosco- 
vite, sautó de perdreaux k la purće de champignons 
p&tć de fois gras, asperges en branches, róti rnćló, sa- 
lade, pudding do marrons et gelóe aux mandarines.

więc dziennik Standard słusznie winszuje stronnictwu, 
którego jest organem, teraźniejszej próby wyborczej, 
która już obecnie zapewnia p. Dizraeli większość w iz­
bie dwakroć liczniejszą od tej, z jaką już mógłby spra­
wować rządy. Pomiędzy ostatuiemi porażkami kandy­
datów z partji p. Gladstone, jedną z najszczególniejszych 
jest ta, jakiej doznał w Middl ,sex lord Enfield, podse­
kretarz stanu w minister, spraw zagr. Sam Standard zda­
je  lię zdziwiony takim rezultatem. „Zwycięztwo nasze, 
powiada ten dziennik, uwieńczone zostało wczoraj na 
wyborach w Middlesex, gdzie taki kandydat jak lord 
Enfield, pokonany został większością dwóch głosów prze­
ciw jednemu. N ie jesteśmy zbyt zadowoleni z utraty 
w izbie gmin takiego człowieka jakim jest lord Enfield, 
albowiem jest to mąż zdolny i bynajmniej nie należący 
do radykałów krańcowych. Z tem wszystkiem jednak 
należał on do liczby tych, na którego można było li­
czyć, iż stanie się podporą tego systemu radykalnego 
i nużącego, który już tak uprzykrzył się krajowi i z 
tego jedynie powodu, porażki takiego kandydata w M id­
dlesex, musieli spodziewać się wszyscy przyjaciele kon- 
stytucji”. Mniemają, że p. Gladstone poda się do dy­
misji i że p. Dizraeli utworzy nowe ministerjum w przy­
szłym tygodniu.

* W  Hiszpanji, jak widać z rozmaitych gazet, sto- 
czoio 3-go  i 4-go lutego kilka znacznych potyczek 
poniędzy wojskami i karlistami. Telegrafem donoszą 
z Bajonny, 5-go lutego, że w pobliżu Villareale, gdzie 
karliśli s koncertowali się w tym celu, aby zatrzymać 
ruch jenerała Morion es z Durango na Bilbao, bitwa 
trwała ośm godzin i skończyła się zwycięztwem jene­
rała. Przy Pobla i Castel fulite (w  pobliżu Oleta?) 
karliści także napadnięci zostali przez wojska rządo- 

I we i odparoi, widocznie, ze znaczną stratą.

Telegramy z gazet zagranicznych.
* P ary i ,  14 lutego. Journal de Paris wynurzył wczo­

raj wątpliwość, ozy książę Napoleon liczyć się nie bę. 
dzie w jesieni do liczby stronników siedmiolecia. Ksią- 

Dnia 26 stycznia (7 lutego), zwiedzili Kronsztad; z? Napoleon zaprzecza temu dziś w swym liście i 
ich królewskie wysokoście książę W alji, książę następca ; oświadcza, że poszanowanie dla imienia, które nosi, oraz 
tronu duńskiego i książę Artiur. j  przekonania całego jego życia, troskliwość o prawdzi­

we interesa kraju, nie dozwalają mu być stronnikiem
W orszaku najdostojniejszych gości znajdowali się: 

lord Suffield, pułkownik Ellis, kapitan Montegue, p. 
Nollis i ajent wojskowy ambasady angielskiej, kapitan 
W ellesley— w orszaku jego królewskiej wysokości księ­
cia Walji; pułkownik Bauditz i kapitan baron W etel- 
W edelsborg — w orszaku jego królewskiej wysokości 
księcia duńskiego; pułkownik sir Howard Elfinston 

major Piccard—w orszaku jego królewskiej wysoko­
ści księcia Artura. Asystowali ich wysokościom: jene- 
rał-adjutant admirał hrabia Heiden, jenerał-adjutant 
Todtleben, jenerał-adjutant Kaznakow, jenerał major 
z orszaku Jego Cesarskiej Mości hrabia Orłow-Dawy- 
dow i fligiel-adjutant książę Dołgoruki.

Podczas pobytu w Kronsztadzie i zwiedzania mia­
sta i portów, ich wysokoście oglądali szczegółowo: w 
admiralicji doków— budujący się okręt pancerny „Piotr 
W ielki;” w gmachu klubu marynarki — bibljotekę; w 
nowej admiralicji—wozownie dla statków żaglowych i 
szalup, w których przechowywane są szalupy Cesar­
skiego jachtu parowego „Dierżawa.” Przy oglądaniu 
fortu „Konstanty,” jenerał-adjutant Todtleben, konstru­
ktor twierdzy pułkownik During i konstruktor portu 
podpułkownik Jasiukowicz, komunikowali najdostojniej- 
szyin gościom rozmaito szczegóły dotyczące systemów  
budowli krytej pancerzem. Z fortu „Konstanty” ich 
królewskie wysokoście udali się do nowo wznoszonego 
portu wieżowego Nr 3-oi i oglądali szczegółowo robo-j 
ty z granitu i złożone już części wież żelaznych obra- ' 
cających się.

* Dnia 26 stycznia (7 lutego), o godzinie 3 1/, po 
południu, jak donoszą Rusk. Wied., książę Artiur w iel- 
kobrytański, z swym orszakiem, przyjechał do hippo- 
dromu zimowego wyścigów kłusowych moskiewskich, 
znajdującego się na stawie oddziału botanicznego w o- 
grodzie zoologicznym. W krótce potem raczyła przy­
jechać tamże Jej Cesarska W ysokość Wielka Księżna 
Cesarzewiczowa, z księciem i księżną Walji i w asy­
stencji frejlin i licznego orszaku. Ich W ysokoście przy­
jechali sankami dorożkarskiemi, zaprzężonemi w trzy 
prześliczne konie kare w uprzęży srebrnej. Jej Cesar­
ska W ysokość Wielka Księżna Cesarzewiczowa z sio­
strą swoją, księżną Walji, weszły na estradę urządzo­
ną dla członków komitetu wyścigów i zajęły przezna­
czone dla nich miejsca. W krótce potem książę i księ­
żna W alji zeszli z estrady, i otoczeni orszakiem, sta­
nęli przy samej arenie. Prezes Towarzystwa miłośni­
ków wyścigów, p. Kolubakin, dostąpił zaszczytu ofiaro­
wania księciu Walji albumu portretów najgodniejszych 
uwagi kłusaków ruskich. Najdostojniejszym gościom  
okazywano na wyścigach najlepsze konie, które wy- 
ścigały się zaprzężone po jednym do sanek miejskich 
i wyścigowych, lub też po parze. Ich W ysokoście za­
bawili na wyścigach do godziny 4-ej min. 20 i nie cze­
kając na wyścigi trójkami, raczyli pojechać przez ulicę 
Pomorską do pałacu kremlińskiego. Pomimo chłodne­
go dnia, ogromne tłumy ludu zajmowały całą miejsco­
wość przyległą do ogródu zoologicznego, plac Ku- 
dryński i całą prawie ulicę Powarską; na mostach po- 
blizkich zgromadziła się także liczna publiczność; obie 
estrady hippodromu były przepełnione widzami, którym 
dozwolone było tym razem wejście bezpłatne.

Znany fortepianista moskiewski, A. J. Dubouc, 
dostąpił Najwyższego zezwolenia na dedykowanie Jego  
Cesarskiej Mości Najjaśniejszemu Panu skomponowane­
go przez siebie marszu wojennego z powodu zdobycia 
Chiwy. Najjaśniejszy Pan Najmiłościwiej obdarzyć ra­
czył kompozytora pierścieniem brylantowym z rubinem.

któregokolwiek rządu, któryby nie pochodził z wyboru 
narodu. Gdyby siedmiolecie chciało liczyć na stronni­
ków tradycij napoleońskich, musiałoby one być usta­
nowione przez głosowanie powszechne.

* Londyn, 14 lutego. Dotąd obrano 638 deputowa­
nych do parlamentu, z tych 344 konserwatystów i 294 
ze stronnictwa liberalnego. Konserwatyści zyskali 95, 
liberalni 36 nowych deputowanych.

TELEGRAMY
DZIENNIKA W ARSZAW SKIEGO.

B 6 r 1 i n, 16 lu tego . Na d z is ie js iem  posiedzeniu  
parlamentu niem ieckiego, projekt do prawa o organizacji 
w ojskow ej przekazany zo sta ł kom isji złożonej z 28 
członków  Przy rozprawach. Moltke k ład ł nacisk na 
charakter organizacji w ojsk ow ej i na politykę pokojo­
wą, Niemiec.

z a g r a n ic z n e .
* Im bardziej w y b o ry  w Anglji zbliżają się do  kre­

su, tem bardziej większość zachowawcza rośnie. Tak

* Muzykalny Listok do n o si o p o w o d z e n iu  za  g ra n ic ą
artystów ruskich Józefa W ieniaw skiego, Antoniego Kąt- 
skiego i pani Biełochi- Podług owej gazety słychać, że 
Henrykowi W ieniawskiem u proponują zajęcie miejsca 
profesora gry na skrzypcach w konserwatorjum bruk- 
selskiem.

* W  nocy na 4-y lutego, znaleziony został na uli­
cy W Paryżu, na pół umarły i pozbawiony wszelkich 
śródków utrzymania się, synowiec znanego Dantona. 
Jest to starzec 70-letni, który tylko co nie umarł z 
głodu.

* Marszałek Mac-Machon przyjmował 4-go lute­
go p. Norman, któremu poruczono wzniesienie na no­
wo kolumny vendomskiej, a który przyrzekł marszał­
kowi, że pomnik można będzie poświęcić dnia 1-go 
maja.

* Dziwny okręt wyprawiony został w tych czasach 
z Ameryki; jest to kośció ł p ły w a ją cy . W  środku 
znajduje się a m b o n a  pokryta aksamitem; n a w a  świąty­
ni m a pięć m e tró w  wysokości, sk le p ie n ie  o p a trz o n e  je s t  
tr z e m a  oknami; w kościele pomieścić się może od 600 
do 700 osób. Nie zapomniano także o organach, któ­
rych dźwięki w tó ro w a ć  mają fa lo in  o ce a n u . O k rę t  wy­
płynął z B ro o k ly n  i udaje się w podróż do F ra n c j i .

Redaktor, Mikołaj Berg.

TEATR ROZMAITOŚCI. —  Dzik, we wtorek, opera komia 
czno-mitologiczna w l akcie, P ię k n a  G lla te a j  — opera komiczn
w i akcie, Dziesięć cór na wydaniu;— balet w i akcie, W ese­
le W Ojcowie. — Początek o godzinie7 i pół. — Jutro, we śro­
dę, koinedje: 1-y raz, Nadzieje; B yło to  pod Wagram; 0 Chle­
bie i w odzie.—  Wczoraj, było osób 7 3 2 .

W SALONACH RESURSY O B Y W A T E L SK IE J. Dziś, we
wtorek, na dochód Zakładów pod opieką Warszawskiego Towa­
rzystwa Dobroczynności, Maskarada. Każda osoba może być 
w masce lub bez maski. —  Sale otwarte będą o godzinie 10-ej 
wieczorem.— Cena biletu wejścia rs. 1.

DOLINA SZWAJCARSKA. —  Jutro, we środę, koncert
orkiestry warszawskiej pod dyrekcją Lewandowskiego i Kuhne.__
Program: 1. Marsz włoski, Langego; Panacea -Klange, walc,
Straussa; Cujus animam, ze Stabat Mater, Rossiniego; Totus- 
polka nowa, (1-y raz), Herza. — II. Uwertura z opery „Wilhelm 
Tell,” Rossiniego; Po jeziorze, śpiew, Lewandowskiego; „Fanny,” 
polka-mazurka, Lyona; Czardas, Schechenego.—  III. Marsz E gip­
ski, Straussa; Uwertura z op. „Mignon,” Thomasa; Polonez z op. 
„H rabina,” Moniuszki, wyk. p. B. Moniuszko (syn); Miś-m&zur, 
Lewandowskiego.— IV. Tańce węgierskie, Brahmsa; Solo na harfie, 
wykona p. Pistor, Schńtzen-kadrylle, Straussa; Galop, Bilsego. —  
Początek o godzinie 3 - e j .— Cena wejścia kop. 20.

GABINET ZOOLOGICZNY (w,gm achu uniwersytetu war­
szawskiego).— Otwarty w  niedziele bezpłatnie.

WYSTAWA TOW ARZYSTW A ZACHĘTY SZTUK PIĘ ­
KNYCH. —  Otwarta codziennie, od godziny 11-ej ranę do go­
dziny 5-ej po południu, w gmachu obok kościoła św. Anny. —
Wejście od osoby w dnie powszednie kop. 15; —  w niedziele zaś i 
Święta kop. 5.

t i v o l i .  —  D zit i codziennie, P odw ójny Koncert s ły n ­
nych Śpiewaków Z Wiednia panny Kossari i p. Lebourd, i 
orkiestry w ęgiersk iej pod przewodnictwem Karola Baloga. —  
Początek o godzinie 7 i pół.— Wejście kop. 30.

W dniu 4 (1 6 ) bież. mion. i roku, chorych w 8-mi» 
cywilnych szpitalach: przybyło 50 , wyzdrowiało 5 8 , umarło 8 
pozostało 19 05 (mężczyzu 908 , kobiet 99 7), z nich w szpitalu
starorakonnych mężczyzn 194,  kobiet 184.

POCIĄGI NA DROGACH ŻELAZNYCH. 

W arszawsko-Petersburgska.
Wychodzą (z  Pragi).

Pociąg pospieszny o godzinie 10 minut 30 wieczór.
Pociąg pasażerski o godz. 10 miu. 3 0 rano.
Przychodzą (na Pragę) o godz. 6 z rana i o godz. 7 min 

5 wieczór.
W arszawsko-W iedeńska.

Wychodzą z Warszawy:
Pociąg pośpieszny (kłasa 1 i 2) o godz. 7 min. 2 0 rano.
Pociąg osobowy (4-ry klasy) o godz. 11 min. 10 rano. ,
Pociąg osobowo - miejscowy (4-ry klasy) o godz. 6 min. 13 

pa południu (dochodzi tylko do Petrokowa).
JJo Łodzi wyjeżdża się z Warszawy pociągami: pośpiesznym 

o godzinie 7 min. 2 0 z rana i osobowym o godz. 11 min. 10
z rana.

Przychodzą do Warszaxoy:
Pośpieszny o godz. 8 min. 2 2 wieczorem.
Osobowy o godz. 5 min. 2 6 po południu.
Miejscowy (z Petrokowa) o godz. 10 min. 5 z rana.

W arszawsko-Terespolska.
Wychodzą (z Pragi) :

Pociąg osobowy o godz. 11 w nocy.
Pociąg pocztowy o godz. 3 min. 4 5 po południu.
Przychodzą (na Pragę): o godz. 5 min. 8 z rana i e

godz. 1 min. 8 po południu.
W a rs ia w s k o -B jd g o s k a -

Wychodzą z  W arszawy;
Pociąg kurjerski (klasa 1 i 2) o godz. 3 po południu.
Pociąg osobowy (4-ry klasy) o godz. 6 min. 40 rano.
Pociąg osobowo - miejscowy (4-ry klasy) o godz. 6 min. 12 

po południu (tylko do Kutna).
Przychodzą do W arszawy:
Kurjerski o godz. 2 min. 15 po południu.
Osobowy o godz. 9 min. 40 wieczorem. 'i
Miejscowy o godz. 10 min. 5 z rana.

KURS GIEŁDY WARSZAWSKIEJ 
anta 5 (17) Lutego 1ST i  roku.
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PRZEWODNIK. WARSZAWSKI.
W arszaw sk ie T ow arzystw o W zajem nego Kredytu.
Ma zaszczyt podać do wiadomości, że odpowiednio 

do art. 28 Ustawy, coroczne zwyczajne Ogólne Ze­
branie członków Towarzystwa, odbędzie się w ponie­
działek d. 25 Lutego (9 Marca) 1874 r. o godzinie 2-ej 
po południu w Gmachu Resursy Kupieckiej, przy uli­
cy Senatorskiej Ar 471D.

Przedmiotem narad i Uchwały będzie przedstawienie 
sprawozdania Zarządu z Raportem Delegacji Rachun 
kowej za rok 1873,—-z wnioskiem o ustanowienie i roz' 
dział Zysków i zatwierdzenie Bilansu oraz Etatu.

W ybór 2 Członków Rady i jednego Członka Za­
rządu, oraz Członków do delegacji Rachunkowej na 
rok bieżący.

Każdy Członek ma prawo uczestniczyć na posie­
dzeniu osobiście lub z pełnomocnictwa, które na dni 3 
przed Zebraniem, w Biórze Zarządu zaprodukowanem 
być winno.

Karty wejścia oraz Sprawozdanie z Czynności To­
warzystwa za r. 1873 wydawane będą Członkom w B ió­
rze Zarządu w godzinach biurowych poczynając od d. 
17 Lutego (1 Marca) 1874 r. 7 0 7 .
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Warszawa 
dnia 5 (17) lutego.

W  i d o w i s k a .
W IE L K I TEA TR.— Dziś, we wtorek, trajedja w 5-u aktach 

(8-u obrazach), Otello.—  Początek o godzinie 7 i pół. —  Jutro, 
we środę, opera FaUStO (Faust), przez artystów włoskich; abo­
nament N. 8 lit. B.—  Wczoraj, było osób 844.

A keje i  Obligacje Kolei Żelaznych.
Akcje Głównego Towarzystwa Rosyjskiego

dróg żelaznych rsr. 1 2 5 .....................
Obligacje Głów. Tow. Ros. dróg żelaznych 

po franków 2,000 za rs. 100 . . . .
Akcje drogi żelaznej Warsz.-Wied. za sztukę 
Obligacje drogi żelaz. Warsz.-Wied. po 500 IV.
Obligacje drogi żelaz. Warsz.-Wied. po 100

talarów za s z t u k ę ...............................
Akcje drogi żelaznej Warsz.-Bydg. za rs. 100 
Akcje „ „ po 500 rs.
Akcje drogi żelaznej Warsz.-Teresp. za rs. 100 
Obligacje drogi żelaz. Warsz.-Terespolskiej .
Akcje drogi żelaznej fabr. Łódzkiej rs. 100 
Akcje banku handl. w Warszawie po 250 rs.
Akcje banku hand. War. IV  Em. z wpłatą rs. 100 
Akcje banku handlowego w Łodzi po 100 rs.
Akcje banku dyskontowego w Warszawie

za sztukę rs. 250 ................................
Akcje Warsz. Towarz. Ubezp. od ognia za 

sztukę z wpłatą rsr. 125 . . . . .
Akcje Towarz. Łazienek i Łaźni rs. 500 . .

Papiery Publiczne (bez wartości kuponów).
Obligi Skarbu za rs. 1 0 0 ................................
Obligacje cząstkowe z 1835 złp. 500 za sztukę 
Certyfikaty Banku na Oblig. cząstk. lit. A.

po złp. 300 sztukę....................................
Lit. B. po złp. 200 za sztukę bezuponu . .
Dowody Komisji Centr. Likw. za rs. 100 . .
Listy Zastawne Hl-go Okresu Serji pier­

wszej za rs. 100 
Listy Zastawne Hl-go Okresu Serji dru­

giej za rs. 100 ') . . . .
Listy Zastawne nowe 5°/a z r. 1869 J) ■ •
5°/„ Listy Zastawne miasta War sza wy 1) • •

u  Serja . .
5% Listy Zastawne miasta Łodzi *) n • ■
Listy likwidacyjne za. rs. 100 ) • • • • •
5 pożyczka rosyjska Stiglitza s za 
i pożyczka rosyjska Stigh£a“ * :1 ia  r)' li
Bilety Banku Ces. Kos. z r. I860  za rs. 100 .
Metaliki Lutowe za rs. ..........................

Sierpniowe za rs. 1 0 0 .....................
Bo.yjska pożyczka prem. z 1864 rs. 100 . .

„ „ ditto ostęplowana
’ .  „ 1866 rs. 100 . . .
w „ ,  ditto ostęplowana

s%  Listy Zastawne R o s y js k ie .....................
* ') Wartość kuponu bieżącego od Listów Zastawnych rs. ~  k. « t T

») Wartość kuponu od Listów Zastawnych nowych rs—  k. 76', **
5) Wartość kuponu Listu Zastawnego m. Warszawy rs. l k. 86* ’
*) Wartość kuponu Listu Zastawnego m. Łodzi rs.' 1 k. *"

s) Wartość kuponu od Listów Likwidacyjnych rs.   k. 8 ł ł/»-

94 50 94 90

93 90 93 60
92 65 92 35
68 55 86 25
87 90 87 60

79 15 78 85

— ___ .
98 25 97 25

— — 100 50
166 —

166 25 165 75

i0 2  50 __ __
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N. D. 672. RządowegoZ a rzą d  S tada  
K ontió  Janówie.

P o d a je  do wiadomości pow szechnej, że 1-5 
(2 7 ) L utego  r. b. o tw arte  zostają  następu jąco  
stacje ogierdiv d la  doprow adzania klaczy:

1. W  gubern ji S iedleckiej, stac ja  cen tralna 
w osadzie J a n ń u ,  ogierów  10; w mieście 
powiatowam K t t d z y n i t l  ogiero'w 8; i we 
wsi i f l i n s t l t o v t  i e  pow iatu Łukow skiego 
ogierów  6.

2. W  gubernji i powiecie W arszaw skim  we 
wsi % V l i l a n o w i e  ogierów  6.

3 . W  gub ern ji L ubelskiej, w m ieście guher- 
nijalnem  L u b l i n i e  ogierów  10, i we wsi 
I T l i c l i a ł o w i e  w powiecie Zam ojskim  o- 
g terów  6.

4. W  gubernji P etrokow skiej we whi ! ? I a -  
t e j  w s i  w powiecie R e s k im :  ogierów 6. i-o.

5. W  gnbernji K ieleckiej we wsi Ł n b n ł -  
c a  w pow iecie S topnickim , ogierów  4.

6. W  gubern ji K alisk ie j we wsi ( i ó r a -  
B a i d r z y c l i o w s k a  w powiecie Łęczy­
ckim  ogierów 4, i w fo lw arku  C i i e ł n i l l O  w 
powiecie K olskim  ogierów  4.

7. W  gubern ji Łom żyńskiej: w fo lw arku
J a c i o n ż e k  w powiecie M akow skim  ogie­
rów 6, w fo lw arku  t z y i e w  w pow iecie 
O strowskim  ogierów 6, i we wsi (  i e i l l i a u -  
k a  w powiecie Szczuczyńskim  ogierów  4.

8. W  gubernji S u w a l s k i e j  w fo lw arku  
I J n g a r i n  w powiecie K alw ary jsk im  ogie­
rów  6.

N a każdej ze w zm iankow anych s ta c ji  na  
d rzw iach sta jennych  będąw yw ieszone szczegó­
łowe p raw id ła  o pokryciu ogierów  z k laczam i.

Jan ó w  d. 2 L utego  l8 7 4  r.
Z arządzający  Z akładem , G enerał M a jo r, 

K siąże M eszczerski.
M łodszy R eferent, S tokow ski.

N. D . 866. D yrekcja Szczegółowa Towa­
rzystwa Kredytowego Ziemskiego 

w W arszawie.
Z aw iadam ia członków  T ow arzystw a K red y ­

towego Z iem skiego, iż na  dobra  niżej wymie­
nione, zażądane zostały pożyczki Tow arzystw a 
m ające obciążyć pierwszą ouych hyp p tek ę , do 
w ysokości sum poniżej zam ieszczonych, a m ia­
nowicie:

1. D obra  Sosnowo w powiecie W ęgrow skim , 
zam ierzone obciążenie pożyczką wynosi rs. 
8 ,800. •

2. D o b ra  L ubianków  w pow iecie Łow ickim  
zam ierzone obciążenie pożyczką wynosi rś.
13.500.

3. D obra  W olum in w powiecio Radzym iń- 
skim , zam ierzone obciążenie pożyczką wynosi 
rs. 6,000.

4. D o b ra  Idzikow ice w powiecie Ł ęczyckim , 
zam ierzone obciążenie pożyczką wynosi rs. 
8,800.

5. D o b ra  W ierzbno w powiecie W ęgrow skini| 
zam ierzone obciążenie pożyczką wynosi rs
13.500.

6. D o b ra  Chrzanów  M ały w pow iecie B ło ń ­
skim, zam ierzone obciążenie  pożyczką wynosi 
rs. 16,350.

7. D o b ra  Olszamy w pow iecie G órno-K alw a- 
ryjskim , zam ierzone obciążenie pożyczką wy­
nosi rs. 13,750. i v

8. Dobra Falęcin  w powiecie Górno-Kalwa­
ry jsk im , zam ierzone obciążenie pożyczką w yno­
si rs. 26,000 . .

9. D o b ra  G rochów  N r. 2 i 3 w pow iecie 
W arszaw skim , zam ierzone obciążenie pożyczką 
w ynosi rs. 12,000.

10. D o b ra  C hoceń w powiecie W łocław skim  
zam ierzone obciążenie pożyczką wynosi rs 
23,750.

11. D o b ra  Szewo W ielkie i M ałe w powiecie 
W łocław skim , zam ierzone obciążenie pożyczką 
wynosi rs. 9,650.

12. D o b ra  W ilkow ice w powiecie W foeław - 
skim, zam ierone obciążenie pożyczką wynosi rs. 
16,850.

Z arzu ty , ja k ie  przeciw ko tem u obciążeniu w 
powyższej wysokości dóbr tu  wymienionych, 
czynione być mogą przez Stow arzyszonych, ro z ­
trząsane będą, jeśli nadesłane zostaną do D y­
rek c ji G łów nej w ciągu tygodni 5-ciu, lub do 
D yrekcji Szczgółow ej w ciągu tygodni 4-ch li­
cząc o d  da ty  niniejszego ogłoszenia.

W arszaw a d. 2 (14) Lutego 1874 r.
P rezes, E w aryst M ejer.

P isarz , S łow ikow ski.

iV. D ‘ 83 0 . D yrekcja Szczegółowa 
Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego 

w Kaliszu.
Zawiadamia Członków Towarzystwa K re­

dytowego, iż na dobra niżej wymienione 
zażądane zostały pożyczki Towarzystwa 
obciążyć mające pierws ząonych hypotekę.do 
wysokości sum, poniżej zamieszczonych, j a ­
ko to:

723- Dobra Wola Bilska w powiecie Petro 
kowskim zamierzone obciążenie pożyczką wy­
nosi rs. 5,732.

723. Dobra Wola Droszewska w powiecie
Kaliskim, zamierzone obciążenie pożyczką 
wynosi rs.39,100.

Zarzuty jakie przeciwko obciążenia w 
powyższej wysokości dóbr tu wymienionych 
czynione być mogą, przez stowarzyszonych, 
roztrząsane będą, jeśli nadesłane zostaną 
do Dyrekcji Głównej w ciągu tygodni pięciu 
lub do Dyrekcji Szczegółowej w ciągu tygu 
dni czterech, licząc od daty niniejszego ogło, 
szenia.

Ralisz d 24 Stycznia (5 Lutego) 1874 r.
P re z e s , C hełm ski.

P i.arz, Bierzyński

W. D. 847. D yrekcja Szczegółowa 
Towarzystwa Kredytowego Z iem ski ego 

w Lublinie.
Zaw iadam ia Członków  tegoż T ow arzystw a, 

iż pożyczka T ow arzystw a K redy towego Ziem 
skiego obciąża niepodzielnie:

D obra  L u te  w powiecie Janow skim , w su ­
mie rs. 5,000.

D o b ra  T e la ty n  wypowiecie Tom aszow skim , 
w sumie rs. 24, 600.

M a n a  przyszłość obciążać niżej wym ienione 
rea lności do w ysokości sum poniżej w ym ienio­
nych.

D o b ra  L u te  w pow iecie Jauow sk im  w sum ie 
rs . 3,350.

D o b ra  M ichałów , w pow iecie Janow skim , w 
sum ie rs. 1,650.

D o b ra  T e la ty n  w powiecie Tom aszow skim  
w sumie rs. 21,550.

D o b ra  F ranusin , w powiecio T om asz ow skim  
w sum ie rs. 3,050.

Zarzuty jakie przeciw ko obciążeniu  w po ­
wyższej w ysokości dóbr tu  w ym ienionych uczy­
nione m ogą być przez stow arzyszonych, ro z­
trząsane będą, je ż e li  nadesłane zostaną do 
Dyrekcji G łów nej w ciągu tygodni pięciu lub 
do Dyrekcji Szczegółowej w ciągu tygodni czte­
rech licząc od daty  niniejszego ogłoszenia.

L u b lin  d. 23 S tycznia (4 L u tezo ) 1873 r.
P rezes, B ieliński.

P isarz  I llu s tro w sk i.

przynależytościąm i, w powiecie B ialskim , w 
sum ie rs. 13,500.

M a w przyszłości obciążać niżej wymienione 
rea lności w w ysokości sum poniżej pom ie­
szczonych.

a )  H usinka z przyiegłościam i i p rzypaleźy- 
tościami w pow iecie B ia  skim , w sumie rś.
10, 100. j a o w 1:.m Jo y v /^

b. D obra  K oczuków ka z przyiegłościam i i 
przynależytościąm i, w powiecie B ia lsk im , w 
sum ie rs. 3,400.

Z arzuty , jak ie  przeciw ko obciążeniu w po ­
wyższej Wysokości dóbr tu wym ienionych czy­
nione być mogą przez stow arzyszonych, roz­
trząsane  będą, jeśli nadesłane zostaną do D y ­
rekcji Głównej w ciągu tygodni pięciu, lub do 
D yrekcji Szczegółowej, w ciągu tygodni czte- 
reoh, licząc od daty  niniejsżego obw ieszczenia 

Siedlce d. 25 S tyczn ia  (6  L u te g o ; 1874 r .
P rezes J .  Kuszel.

P isa rz  T chorzew sk i.

rżany  każdodziennie, w zw ykłych g o d z iiach  
biurow ych, w K ancfelarjach Zaw iadow ców  s ta ­
cji: W arszaw a, Skierniew ice,. P io trków , Czę,- 
stochow a, Sosnow ice, G ran ica, Łow icz, K ttno , 
W łocław ek  i A leksandrów ,

P rzedm ioty  n ieodebrane do d, 19 Czerwca 
( l -Ł ip c a )  1874 r., stosow nie dó przepisów  p o ­
rządkow ych D róg Ż elaznych. z w daną sprzeda­
ne przez pub liczną licy tację.

W arsżhw a d. 10 Stytźnffti’ 1874 r.

N. D. 828. Oyrekcja Szczegółowa  
Towarzystwa Kredytowego Ziemskiego 

w Siedlcach.
Zaw iadam ia Członków  Tow urzystw a K redy - 

tow ogo, iż pożyczka T ow arzystw a obciążająca 
niepodzielnie:

D obra  U usin ka sk ładające  się  z folw arków  
H u sin k a  i K oczuków ka z przyiegłościam i i

N. D . 829. D yrekcja Szczegótoaw ;
Towarzystwa redyłowegoj Ziemskiego 

w Siedlcach.
Zaw iadam ia cz ło n k ó ii T o w arz y stw a  K redy­

towego, 'ż  pożyczka T ow arazystw a o b c ią ż a ją ­
ca niepodzielnie:

D o b ra  K ow naty sk ładające  się z folw arków  
K ow naty, W ładysław ów  j  M ukarów ka z pr/ą - 
ległościam i i  przynależytościąm i, w powiecie 
K onstantynow skim , w sumie: serji I  rs. 15,150 
se rji II  rs. 9,315, —  razem  rs. 24,4 65.

M a w przyszłości obciążać niżej wym ienione 
rea lności w wysokości sura poniżej pom ieszczo­
nych.

a )  K ow naty z przyiegłościam i i p rzy n a lc iy - 
tośćiami, w powiecie K onstantynow skim  w s u ­
mie serji I  rs. 5,550, serji I I  rs. 3 ,3 6 0 , -ty r a ­
zem rs. 8,910.

b ) D o b ra  K arolinów  z przyiegłościam i i 
przynależytościąm i, w powiecie K onstan tynow ­
skim, w sum ie serji I  rsi l',650, se rji I I  rs. 
1,095; —  razem  rs. 2745.

c) D o b ra  M akarów ka z przyiegłościam i i 
przynależytościąm i w powiecie K onstan tynow ­
skim  w sumie se rji I  rs. 4,050, serji I I  rs. 2,460 
razem  rs, 6,510.

d) D obra  W ładysław ów  z przyiegłościam i: i 
przynależytościąm i w powiecie K onstan tynow ­
skim1 w sumie se rji I  rs . 3,900, serji I I  rs. 
2,400, —  razem  rs. 6,300.

Z arzu ty  jak ie  przeciw ao obciążen ia  w po ­
wyższej, wysokości dóbr tu w ym ienionych czy­
n ione m ogą być przez S tow arzyszonych, ro z- 
tząsane będą, jeże li n adesłane  zostaną do D y­
rekcji Głównej w ciągu ty godn l'5 -c iu , lu b 1 do 
D yrekcji Szczegółow ej w ciągu tygodni 4-ch 
licząc od daty  niniejszego ogłoszenia.

Siedlca di 25 Styczni* (6  L u te g o ;11874 r.
P rezes, J .  K uszell.
P isarz , T chorzew ski.

N. D . 830. D yrekcja Szczegółowa Towarzy­
stw a Kredytowego ZierńsUiegó 

w  Siedlcach.
Z aw iadam ia członków  T ow arzystw a K redy­

towego iz pożyczka TowarżystW a o bciążająca  
n iepodzieln ie:

1. D o b ra  D ąbrow ia  W ielka  a. b. z awulsem 
M ańkow iec, z w łóką żydow ską zw aną i 1 0 -e iu  
w łókam i częściow ych posiadaczy z przy leg ło- 
ściam i i przynależytościąm i w pow iecie B ia l­
skim , w sumie rs. 9,550.

M a w przyszłości obciążać, niżej wymie­
n io n e1 realności w w ysokości suin poniżej po­
m ieszczonych.

a )  D ąbrow ica W ielka A . B. z W łó k ą  Ż y­
dow ską zw aną z przyiegłościam i i przynaloży- 
tościam i w poWiccie B ialskim  w sum ie rs. 
6,150.

b j  Awuls M ańkow ice z przyiegłościam i i 
przynależytościąm i w powiecie Bialskim  w su. 
mie rs.' 1,050.

c) D ziesięć w łók  w łasnościczęśeiow ych w ła ­
ścicieli i  przyiegłościam i i przynależytościąm i 
w powiecie B ialskim , w sum ie rs. 2,350.

Z arzuty ja k ie  przeciw ko obciążeniu w po - 
wyższej wysokości dóbr tu  wym ienionych czy­
n ione być mogą pr/.ez S tow arzyszonych roz­
trząsane  będą je ś li nadesłane zostaną do D y ­
rekcji Głównej w ciągu tygodni 5, lub do Dy­
rekcji Szczegółowej w ciągu tygodni 4-ch, łą­
cząc od da ty  n in iejszego ogłoszenia.

Siedlce d. 24 S tycznia (5  L utego) 187 ( r.
P rezes Kuszell.

Pisarz Tchćfzhwski.

N. D . 846. D yrekcja Szczegółowa Towa­
rzystw a Kredytowego Ziemskiego

w Kielcach.
Zaw iadam ia członków  T ow arzystw a K redy 

tow ego Z iem skiego, że ną d obra  niżej wymie­
n ione  zażądane zosta ły  pożyczki K re d y t:we 
Serji I  z r. 1869 obciążyć m ające pierwszą 
onych hypotekę do w ysokości sum poniżej za­
m ieszczonych, a m ianowicie:

’ . D obra  W itów w powiecie W łoszczowskim , 
zam ierzone obciążeuie wynosić ma rs. 9,600.

2. D o b ra  K lim ontów  w powiecie M iechow­
skim, zam ierzone obciążenie wynosić ma rs. 
25,000. I r j- J B jm  W  , \ c

3. D o b ra  Z recze w powiecie S topnick im , 
zam ierzone obciążenie wynosić ma rs. 31 ,500 .

Z arzuty  jak ieby  przeciw  obciążeniu w pom ie- 
nionej wysokości dóbr tycn czynione być m >gły 
przez S tow arzyszonych, rozb ierane będą, jeżeli 
n adesłane  zostaną  do D yrekcji G łównej w ciągu
tygodni 5, a  do Dyrekcji Szćzegółbwej w ciągu 
tygodni 4-ch od daty niniejszego ogłoszenia.

K ielce d. 28 Stycznia (9 L utego) 1874 r.
P rezes, E . Różyćki. 
p isa rz  Janczew ski.

W. O. 82 1 . D yrekcja Szczegółowa 
Tow arzystw a K ied y  towego Ż eńsk ieg o  

w Płocku.
Z aw iadam ia C złonków  Tow arzystw a K redy­

towego Ziemskiego iż na  d o b ra  niżej wymie­
nione, zażądane zostały pożyczki ifyw arzystw a 
obciążyć m ające pierw szą onyeli hypotekę, do 
wysokości sum, poniżej przy każfdyiłb d o h rteh  
zam ieszczonych, a  m ianow ieią \

1. D obra  G rabow ice w powiecie Lipnuw - 
skim , zam ierzone obciążenie pożyczką T o w a ­
rzystw a wynosi rs. 3 ,7 0 0 .

2. D obra  D om bek B iron  i D óm bsk Ubysz,- w 
powiecie P łockim , zamicrizone obciążenie po­
życzką T ow arzystw a wynojsi rs. 7,5 00

3. D o b ra  D unaj w pow iecie M ławskim , za­
m ierzone obciążenie  pożyczką Tow arzystw a 
w ynosi rs. 6 ,060 .

4. D o b ra  Gozdowo i Przybyszew o w pow ie­
cie S ierpeckim , zam ierzone obciążeu ie/poży­
czką T ow arzystw a wynosi rs. 12,100.

5 D obra  G rochow alsk  jw powieliło ii j ł ro w -  
sk in i, zam ierzone obciążenie pożyczką T o ­
w arzystw a wynosi rs. 1 ,6100 .

Z arzuty jak ie  przeciwko obciążeniu w pow yż­
szej wysokości dóbr tu wym ienionych czynione 
przez Stow arzyszonych być mogą, roźtfżąsano 
będą jeżeli nadesłane zostaną do D yrekcji G łó ­
wnej w przeciągu tygodni 5, a do D yrekcji 
Szczegółowej w ciągu tygodni 4-ch od daty  
n iniejszego ogłoszenia.

P ło ck  d. 29 S ty c z n ia (1 0  L utego) 1874 r.
Prezes, L. Kóm ierowski. 

za P isarz*  Hryniewicz.

N. D. 881. Zarząd Drogi Żela­
znej Warszawsko-ferespolskiej.
Podaje niniejszeiu do wiado- 

ści osób interesowanych, że na za­
sadzie rozporządzenia JW . Mini­
stra Ivotnmunikacji z d. 9 Sty­
cznia r. b. Nr. 126, do jednego 
wagónu można ładować: 8 sztuk 
bydła stepowego, 10 krajowego i 
poleskiego, cieląt zaś, trzody chle­
wnej i baranów 35 sztuk.

Zwierzęta te nie będą,' przyj- 
mowanemi do pCzCWozu Drogą 
Żelazną bez dozorco# których 
powinno być przynajmniej pe je­
dnym na dwa wagony. > * 

W arszawa d. 14 Lutego 1874 r.
3rtitiM.W ■ Isrow ysb V .

wne do probostw a w M ikołajew ie należące, n  a 
stępnie h a  rzecz S karbu  przesz łe , a  w końcu 
H anibalow i R ostropow iczow i sprzedane, w o- 
kręgu Łowickim ; gubernji W arszaw skiej p o ło ­
żone, p rzestrzeni miorgów 43, prętów  50 miary 
nów dpolśkiej obejm ujące, w yw ołane zo s ta ją  do 
pierwiastkowej regulacji hypotecznej.

Term in do ukończenia dzieła  regu lacyjnego 
na dzień.12 (24) M aja r. b. wyznaczonym zo s ta ­
je  w którym  to term inie strony interesow ane 
sa'iiie lub przez pełnom ocników  legalnie umo- 
cowdrtych, pi-zed M ichałem  Przysieckim  R ejen­
tem K anee la rji Ziemiańskiej gubern ji Vfar 
szawskiej z praw am i swomi zgłosić się winny, a 
to pod p rek lu z ją  H ypotoczną, U staw ą z roku  
1818 zagrożoną.

W arszaw a d. 29 G rud. (10  S tycz.) 1874 r.
P rezes Janczew ski.

Sekretarz  G rabiński.

OTWARCIU s p a d k o w e ,
O I K P b l l T E  H A C . T I i A C T l ! L .

D . 896. Sąd  lokaju w Hrubieszowie.
Z pow odu żądan ia  pierw iastkow ej regu lac ji 

nowej hypotek i d la  n ieruchom ości w mieście 
H rubieszow ie n a  przedm ieściu Podgórze p o ło ­
żonej i sk ładającej się: l. z domu d rew n ia ­
nego pod N r. 510, wraz z ogrodem ; 2 oraz 
g runtów  ornych na  tery torjum  m. H rubieszow a 
znajdujących się, m ianowicie; a) jednego  
m orga między m iedżaw i pola cerkiew nego i 
W incentego D erkiew ieza; b. dwóch morgów 
między m iedzam i SS-ów Ł u kasza  Klimo-wicza 

wdowy, po, Paw le  CiesielęzUk i . ą ) ) jednego 
mozga między m iedzam i Jó z e fa  K alickiego i 
SS-rów  Zderidew icza; d) dw óch' m orgów 
między lhiedzathi J a n a  A leksandrow icza i F e ­
liksa W aszczuka; e j czterech  morgów m ię­
dzy  miedzami S tefana Łaszkiow icza i wdowy 
C iesielczuk, f )  jednego  m orga między m iedza­
mi K onstan tego  P ietrusiow ieza i kościo ła  u- 
nickiogo; g) dwóch m orgów między m iedza-1 
mi A lek san d ra  Zdorkiaw icza i Szym ona Cie- 
sielczuka i h ) jednego  m prga między miedza- 

i SS-rów  T eodora  Pauusiew icza i F idelisa
S. D. 39. Obręden Prokuratorji

w Królestwie Dolskiem 
przy TrybilnaU Cfudiinym iv Płotku 

tamie Zamieszkały.
P odaje  dó powszechnej w iadom ości, iż po 

zejściu w d. 7'-(19) G rtidhia 1852 r. P ić trd  No- 
wooińskiego b. P roboszcza P a ra fji W rona, o - 
tw orzył się spadek, inw entarzem  przez R ejenta 
K aneelarji O kręgu P łockiego w mieście Zakro- 
czymiu zam ieszkałego W incentego Pilitow akie- 
go dnia 9 (21) Stycznia 1853 r .  sporządzonym  
opisany i po dopełn ieniu  licytacji pozostałości 
obecnie sk ładający  się:

‘1. Z gotow izny w B anku Polskim  depono- 
wunej rs. 1 55 k. 1 0 ł,^j i a v l f

2. Z sumy ty tu łem  pokładnego  z-funduszów 
pah ifji W rona spadkow i wakującem u przynale­
żnej rs. 60 kop. 26. S p adek  powyższy T ry b u ­
n a ł Cywilny w P ło ck u  decyzją z dnia 16 (28) 
L utego 1853 r. Za W akujący uznał.

|W zastosow aniu  się przeto  do a r t . 25 i 14 
postanow ienia b; R ady A dm inistacyjnej z d. 
30 S tycznia (11 L u tegd) :1842 r . ,  wzywam oso­
by interęsow ano, ażeby  z praw am i, jak ie  do po 
nneńiońegÓ spadku  mieć m ogą w ciągu sześciu, 
miesięcy, licząc od da ty  pierw szogo tego ogło 
szenia w pism ach publicznych zg łosiły  się, po 
upływie bow iem  tego term inu, na  zasadzie a rt. 
539, 713, 768 i 811 K . G. o raz  pow ołanego po ­
stanow ienia b. R ady A dm inistracyjnej, wniesio­
ne zostanie do T ry b u n a tu  Cywilriego W P łocku  
żądanie w prow adzen ia S k arb u  K rólestw a w 
posiadanie tego spadku  ja k o  w akującego.

P ło ck  d  6 (1 8 ) Sieł-pnia 1873 r.
G racjan  D ąbrow ski.

N. D . 8 9 ł .  Rejent Kaneelarji Ziem iańskiej 
w W arszawie.

Z powodu nastąpionej1 śmierci Marjąuny 
Lasockiej, wierzycielki śumm, rubli -1195 kóp. 
43, pod Nr. 31 i rubli 12 kop. 50 pod 
Działu IV wykazu hypeteczue-go dóbr Mila­
nówek /. Okręgu Błońskiegozabezpieszónych, 
oraz współwierzycielkl summ zabeżpieoco 
nychw Działach 4-ch wykazów hypotecaiA oh 
jazo  to:

1. Rubli 3,000 pod Nr. 4 na dobrach Ży 
rów z Okręgu Czerskiego

2. Rubli lii,»«) pod Nr. 2, na dobrach 
Drwalew z Okręgu Czerskiego.

S. ltubl: 10,000 pod Nr. ltł, uh dobpach 
Jajkowice z Gkręgu Rawskiego1.

4. Ruoli ŚtlOO pod Nr. 8 na dobrach Fa 
szyce z ufriręgu Warszawskiego.

5. Rubli 3.U00 pod Nr. 4, na folwarku Kam 
pnios z powiatu Sochaezewskiego.

G. Rubli 7,500 pod Nr. 4, na dobrach Le- 
szuica Wielką z Okręgu Zgierskiego; i pod 
Nr. 3 na dobrach Topoia Kątowa z Okręgu 
Łęczyckiego.

7. Rubli 4,200 pod Nr. 23 uądobrach Prasz 
ki z Okręgu Brzezińskiego.

s .  R ublu ,500 pod Nr. 35, na dobrach Git- 
ka z Okręgu Siennickiego.

9. Rubli 6,555 pod Nr 29, na dobrach' 
Chaibice dolne z 0 ..ręgu Zgierskiego.

10. Rubli 7,500 pod Nr. 15 - a Njeruoho 
mości w Warszawie pod Nr. 856'.

11. Ruoii Uij.OO pod Nr. 3 na, Nieruchu 
rnosfci w Warszawie pod Nr. 1592.

12. Rubli!2,250 pod \ r  11, n- Nieruchu 
mości vv Warszawie pod Nr. 448 A .B .u . i 
4 to.

Toczy się postępowan o spkdfcówe ite r- 
rniudo regulacji ugo spadku w Kuncni; rji 
Hypotfeczuej wyznaczony został,na.d. Ijj 3u) 
Maja 1874 roku. ' 1

• .'tąn isław  Zawadzki.

Ń. D. 893 . Rejent Kancelarii Z iem iańskiej 
w . W arszawie.

Z powodu śm ierci M arjanny  L asockiej, 
w spółw ierzycielki sum rs. 6 ,000 pod N r. 4 
D ziału  I V  wykazu hypotocznego dóbr K louo- 
wiec S ta ry  z okręgu  G ostyńskiego i rs. 2- 02 
kop. 70 pod Nr. 16 D ziału  IV  wykazu hypo- 
tecznegi; dóbr N iedrzewic z pow iatu K u tnow ­
skiego zUbeżpiecZóbyćff, ló czy  s ię” postępow a­
nie spadkow e i term in-do regulacji tego Śpttd- 
ku w K aneelarji hypotecznej wyznaczony na 
dzień; 18 (30) M aja 187,4 r.

Teofil Brzozow ski.

H . D . 89 2 . R ije n t K aneelarji Z iilm ańsk e j
w Warszawie.

D o regulacji spadków  po śmierci:
I. T eofila S te tana  Sadow skiego, w łaściciela  

praWa wieśzysto czynszowego osady Góry* w 
teritorjuro dóbr Iz b ic a  okręgu K ow alskiego
położonych.

2. Aleksandry K orpączew skiej w spó łw łaśc i- 
cielk łsum y rs.' 2 ,400 na nieruchomości W ar­
szaw skiej Nr. 397 ubeżpioczóuoj, listam i ząs ta  - 
wnemi Towarzystwa K redytow ego-m . W arsza­
wy spłaconej, termin na dzień 9 (2 4) Maja 
1874 r. wyznaczony *os,tał.

J a n  M asłow ski.

8 .  D. 2 2 2 -  D y i e k a j a  D r ó g  Ż e l a ­
z n y c h  W a r s z a w s k o - W i e d e ń s k i e j  

i  W a r s r a w s k a - B y d g o w s k i e j .
P ozostaw ione w ciągu kw arta łu  IV  1873 r., 

w pow ozach i na  S tac jach  |D róg  Żelaznych ro -  
dm aite przedm ioty, m ogą bjyć odebrane, za u- 
zow odnieniem  w łasności, od Zaw iaidowcy S ta ­
cji W arszaw a.

W ykaz tych  przedm iotu v może być przej-

jJ,03B0ieH0 u,eu3ypoio.

N . D. 8 93. P isarz Sądu Pokoju 
w Hrubieszowie.

P o  śaiieręi; 1. L e jb y  M in tz^  w łaśc ic ie la  
domu pod N r. 103, oraz 2. B ran d li W ain tra -
ub wSpółwłaściCjelki domu pod  N r. 42, w m.
H ruliieszow ib położonych, toczy się postępo­
w anie spadkow e, term in  do uregu low ania 
k tó rego  nu dzień 2 (14) W rześn ia  r. b w 
K anee la rji mojej wyznaczam.
H rubieszów  d. 23 S tycznia (4 L utego) 1874 r.

M arkow icz.

11 E G  U L  A C  J E  H Y P O T E C Z N E .  

y C T P t t ń C T B O  M i i O T E K L .

W ojciechow skiego; Uwiadamia in teresantów , iż 
takow a nastąp i w d. 24 M aja  (5 Czerw ca) r. b.

W zywa ich przeto , aby w term inie tym oso ­
biście lub przez pełnnom oonika urzędow nie i 
specjalnie um ocow anego staw ili się, praw a 
swoje do p ro toku łu  regulacyjnego podali, a  to 
pofi skutkam i prek luzji prawem  o h ipo tekach  z 
r . 1818 póstanow iońem i.

O głoszenie decyzji nastąp i w dniu  25 M aja 
(6 C zerw ca) r. h.
H rubieszów  d. 2J S tyczu ia .(4  L u tego ) 1874 r. 

za P o d sęd k a , P isa rz , M arkowicz,

kop. 5, rocznie ustanow ionej, w w arunkach za ­
mieszczonej i do niniejszej licytacji podanej.

M ająey przeto  zam iar ubiegania się o takow ą 
dzierżawę, z ło żą  w czasie i m iejscu wyżej o zn a­
czonym opieczętow ane dek larac je , napisane na  
papierze stemplowym ceny kop. 70 p od ług  wzo­
ru  niżej zam ieszczonego, a w tych wyraz'nie li 
teram i bez sk roban ia , popraw ek i p rzek reśleń  
wypiszą, jak i odstępu ją procen t od sumy w yka­
zem kosztów objętej i do niniejszej licytacji p o ­
danej.

N adto  do dek larac ji dołączyć n a leży  kwit 
kasy g łów nej Ekonom icznej m iasta W arszaw y 
n a  złożone w tejże kasio rad iu m  w ilośc i rs. 
,20 i na  koszta ogłoszenia r-s. . 12, k tó re  n ieu- 
zrzym ującem u się przy licytacji natychm iast 
zwrócone będą.

Bliższe w arunki dotyczące w mowie będącej 
licytacji są do przejrzenia w W ydziale adm ini­
stracyjnym  M agistratu każdodziennie wyjąwszy 
dni św iątecznych.

W zór do deklaracji 
W skutek ogłoszenia z dnia... p o d a ję  n in ie j­

szą deklarację, mocą której podejm uję się 
wydzierżaw ić na  la t trzy, to  je S fó d  dnia 2 (14)' 
C zerw ca r. b. do tegoż dnia i m iesiąca 1877 r .  
p lac miejski w W arszaw ie pod N r. (91  i 192, 
p rzy  ulicy K rzywe K olo  położonej, m ający p o ­
wierzchni' 2149194, stóp kwadr: czyli 602 łokci 
kwadr: z parkanem  frontowym  długości stóp 
305/ 6 w ysokości stóp 9,5 od sumy dzierżawnej 
rs. sto ośtadziesiąt jeden  kop. pięć rocznie u- 
stanow ionej, w w arunkach zamieszczonej i do 
niniejszej licytacji podanej, za sumę rubli N . N. 
(w ypisać literam i) poddając się wszelkim o b o ­
wiązkom i zastrzeżeniom  w W arunkach licy ta - 
cyjnych zam ieszczonym .;

Kwit na  złożone w kasie G łównej E konom i­
cznej m iasta W arszaw y vadium  W ifóśći rs. 20, 
i na  koszta ogłoszenia rs. 12 przy niniejszem 
zał ączain.

S ta łe  moje zamieszkanie w N. N. pisałem  
dnia N. N: (podpisać wyraźnie irnie i nazw i­
sko).

W arszaw a d. 25 Stycznia (6 K utego) 1874 ■
2— 3. roku.

.V. D. 839. S ą d  Pokoju w Rawie.
W yd zia ł llypoteczny.

Z pow odu żądanej regu lacji nowej hypoteki 
nieruchom ości w mieście Skierniew icach;

1. p rzy  ulicy M szczonowskiej pod N r . 206/7,
2. przy rogu ulic P io trkow skie j i  P o p rze­

cznej pod N r. 139,
3. przy ulicy P io trkow skiej pod  N r. 35 po ­

łożonych.
U w iadam ia in teresantów , że takow a nastąpi 

w Sądzie tutejszym  ad  1 -um  i 2-um  w dniu 8 
(20) M aja r . b . o gjódzinie 10 z ran a  a  co do 
3-ej nieruchom ości w dniu 10 (22) t. m. i r. o 
godzinie 9 z ran a . W zywa ich p rze to , aby  do 
takow ej osobiście lt^b przez pełnom ocnika u - 
rzędownie i szczególnie na  to umocowanego 
zgłosili się, żądan ia  swe i wnioski do p ro to ­
kółu regu lac ji podali i w dokum entu praw a ich 
udow adniające opatrzyli się. O strzega ich oraz, 
że nie zg łaszający  się w term inie podpadną 
skutkom  prek luzji w a rt. 1Ó4 i 160 praw a o hy- 
potekach z '  roku  1818 przepisanej. Jeżeliby  
w łaściciel nieruchom ości wywołanej w term i­
n ie  do rogulaeji niestaw ił się, tenże na  żąda­
nie któregokolw iek z in teresan tów  n a  karę  od 
rs. 1 kop. 50 do rs. 7 k. 50 skazanym  zostanie 
i p od ług  a rt. 150 tegoż p raw a u traea  wszelkie 
dobrodziejstw u praw ne względom swych wie­
rzycieli, Ogłoszonie decyzji ju k a  w skutek aktów  
regulacji powyższych wydaną będzie uastąp i 
dnia 15 (27) M aja r . b. o godz. 11 z ran a  na 
posiedzeniu publicznem  S ą d u ’ tu tejszego  i od 
tegoż dnia czas do odw ołania się od niej up ły ­
wać zacznie, interesanci przeto  bez dalszego 
wezwania w tym że dniu ogłoszeniu je j p rz y to ­
mnymi być powinni.

Raw a d. 19 (3 1 ) Stycz. 1874 r.
Bodsędek Brzozowski.

•V. D . 8 8 6 . S ą d  Pokotu w Biełgoraju.
W yd zia ł llypoteczny.

2  pow odu żądanej now ej regulacji hypotek i 
następujących nieruchom ości:

1. p lacu  przy  ulicy T arnogrodzk iej pod N r 
poi. 148, w łasnego A bram a A ltm ana;

2. p lacu  przy  ulicy T arnogrodzk iej pod N r. 
poi. 147, w łasnego Icka  A uut;

3. p lacu  przy ulicy L ubelskiej pod  Nr. poi. 
228, w łasnego M ordki W olfa Laks;

4. p lacu  pod N r. poi. 147, własnego Szymsi 
Fejler, przy  ulicy T arnogrodzk iej p o ło żo ­
nego;

5. p lacu  przy  p licy  M orowej pod N r. poi. 
76, w łasnego A ndrzeja  M atrasia;

6. placu przy  ulicy R ynek pod N r. poi. 17, 
w łasnego Ick a  Zydm aua, Szyi B in  i Sury  Ho 
rendrekoler;

7 p lacu  przy  ulicy L ubelsk iej pod N r. poi. 
265, własnego M oszką B rouer;

8. pl.icu i'l'y.y .ulicy Rynek pod N r. poi. 13, 
w łasnego Chai z R otenberdów  M ollerowej, w 
m ieście B iełgoraju , powiecie B iełgorajskim , gu- 
beruji L ubelsk ie j położonych;

9. osady w łościańskiej we wsi i gminie Ł u ­
ków, powiecie B iełgorajskim , gubernji L ubel­
skiej położonej, Numerem tabbii likwidacyjnej 
77 oznaczonej, w łasnej Jó z efa  B olauina, za­
w iadam ia interesantów , że takow a nastąp i w 
Sądzie-tutejszym  dnia 22 M aja (3 Czerwca) 
1874 i-. W zywa ich  przeto aby do takow ej 
osobiście lhb pełnom ocnika urzędownie i szcze-1 
golnie umocowanego staw ili sięy żądaniu swe i 
wnioski do ak tu  regulacji podali i w dokum en­
tu praw a ich udow adniające opatrzyli się pod 
skutkadu p tek luzji <v a r t .  154 i 160 praw a z 
roku  1818 o liypoljekacli przepisanem i.

O głoszenie uocyzji ja k a  w skutek  rogulaeji 
nastąp i, dopełn ione będąie w dniu 31 M aja 
(12 Czerwca) 1874 r. i od; tego dniu czas do 
odw ołania  się od takow ej upływ ać zacznio.

B ie łgora j d . 301 Stycz. ( l j  L u tego) 1874 f, 
B odsędek J .  K aw iński.

A . 'U. 8óÓ. S ą d  Pokoju w Tomaszowie.
Z powodu żądan ia  p rtez  S tefana L ubarskiego 

nowej regu lacji hypotek i dwóch półćw iartek  
p j l a  na  Zam łyniu w O sadzie Tyszowce.

Z aw ładainia inłfereśautów pruwo do tych nie- 
ruchoindści m ieć'm ogących, iż regu lacja  tako- 
w łcli nas tąp i w d. 1 (13) M aja r . b.

'jW zyw a.ięh zatem aby w dniu tym z dow oda­
mi praw  swych pod prek luzją  z ikrt. 154 pr. o 
hjfp. przed B lsalzem  Sądu staw ili się

O głoszenie decyzji nastąp i w dniu 10 (22) 
M aja t. r.

Tom aszow  d. 23 Styczniu (4  L utego ; 1874 r.
za P odsędka , E re tb .

LICYTACJE. —  TOPTIl-

N. D. 83,>. 1 rybunał Cywilny w W arszawie.
P odaje  do wiarffiiBOŚai, żmgfrunta p oddeho-

w Drukarni Okręgu A autowego Warszawskiego.

-V- i ) ,  749. M agistra t M iasiu W arszawy. 
D n ia  25 lińtógł) (9 M arca) r. b. o godzinie 

12>-tej w po łudnie, odbędzie się w sali posie­
dzeń M agistratu ..licytacju in  plus przez o-i 
p ieczętdW ne dek laracje , nd trzechletn ie t. j . ou 
duła 2 (1 4 ) Czerw ca r. b. do tegoż dnia i M -ca 
18V, r . wydzierżawienie p lacu  miejskiego w 
W ąiszaw ie pod N r. 191 i 192 p rzy  ulicy K rzy­
wo K oło położonego, m ającego powierzchni 
2 i 49,94, stóp kw adr: czyli 602 łokci kwadr; z 
jiafkanem  fron tow ym  długości stóp 3 0 s/ (;, wy 
sokości stóp 9,5 od sumy dzierżaw nej rs. 181

N. 1). 446. M agistrat M iasta W arszawy.
D dnia  ! 1 (23) L utego  r. b. o godzinie 12 

w po łudn ie , odbędzie się w sali licytacyjnej 
M agistratu  1D. W arszaw y licytacja in minus, 
przez opieczętowane deklaracje na  robo ty  oko­
ło rozeb ran ia  i ustaw ienia w edług noWego k ie ­
ru n k u  sz tachet żelaznych, egzystujących przed 
A rsenałem  na  N alew kach w W arszaw ie, dla 
swobodniejszego przejazdu z ulicy B ielańskiej 
na Nalewki, od sumy kos ztorysowej ua rs. 
1,366 obliczonej, w w arunkach zam ieszczonej 
i do niniejszej licytacji podanej.

M ający przeto  zam iar ubiegania się o tokow e 
przedsiębierstw o, złoży w ozasie itniejsou wy-- 
żej oznaczonym  n a  ręce P rezyden ta  m iasta 
opieczętowane deklaracje, napisana podług 
wzoru niżej zamieszczonego, wrdz z kwitem 
K asy Ekonom icznej m. W arszaw y na złóżone 
w tejże vadium  w ilości rs. 140 i na  koszta 
ogłoszenia rs. 12, .

W arunki są do przejrzenia w W ydziale A d ­
m inistracyjnym  każdodziennie wyjąwszy dnie 
wiąteczne.

W zór ilo deklaracji:
W  skutek ogłoszenia podaję  nin iejszą dekla 

rację, iż podejm uję się robó t około rezebrauia  
i ustaw ienia w edług nowego kierunku sz tachćt 
żelaznych egzystujących przed A rsenałem  na  
N ale wkach w W arizaw ie , za sumę nnszlagow ą 
wynbszącą rs. 1,366’ (w ydisać literam i), i Odstę­
puję od takow ej procentów  N. N. (wypisać l i ­
teram i ) poddając  się wszelkim obowiązkom  i 
zastrzeżeniom  w w arunkach licytacyjnych z a ­
mieszczonym.

Kwit na  Złożone w Kasie E konom icznej m. 
W arszaw y vadium w ilości rubli srebrem  
140 i na  kosz ta  ogłoszeuia rsr. 12 przy  riiniej- 
szem załączam .

StMe moje Zamieszkanie w N. N. pisałem  
dnia N . N .

(podpisać w yraźnie imię i nazw isko) 
W arszaw a d. 14 (26 ) S tycznia 1874 r.

.V. Ó. 692 . M agistra t M iasta  W arszaw y  
D nia  18 Lutego (2  M arca) r . b. o godzinie 

12 w południe, ddbfdzio  się w M agistracie li­
cytacja in plus przez opieczętow ane deklaracje , 
na dw uletuie t . j . od d . 20 M arca (1 K w ietnia) 
r. b. do tegoż ,dnia i miesiąca 1876 r., w ydzier­
żawienie od rs. 45o (w yraźn ie1 m h li czterysta  
p ięćdziesiąt) posesji Nr. 1664 przy  ulicy M o- 
kot iwskiej w W arszaw ie,

In teresanci złożą w czasie1 i m iejscu wyżej 
oznaczonym , na  ręce p . o. P rezy d en ta  miastu . 
opieczętow ane dek laracje  bez sk ro b ań  i p o p ra ­
w ek na stem plu ceny kop. 70 podług wzoru 
niżej zamieszczonego-

W arunki przejrzane '6yć mogą w M agistra­
cie w godzinach biórowych.

W zór do dek larac ji.
W  skutek  ogłoszenia t  d. . , . dek laru je  za- 

dżierżawió posesję N r. 1664 w W arszawie; 
przy ulicy M okotow skiej, n a  la t dwa t. j .  od d. 
20 M arca (1 K w ietnia) r. b. do tegoż dnia i 
m -ca 1876 r . ofiarując za dzierżaw ę rosznie 
N . N. (wypisać literam i) poddając się wszel­
kim obow iązkom  i zastrzeżeniom  w w arunkach 
licytacyjnych zamieszczonym.

Kwit lia złożone w kasie Głównej E konom i­
cznej m. W arszaw y vadium rs. 45 -i na koszta 
ogłoszenia rs. 15 załączam .

S ta łe  m oje zam ieszkanie w N. N , pisałem  
dnia .... M ca . . . .  i roku.

(podpisać w yraźnie Im ię i N azw isko). 
W arszaw a ii. 23 Stycz. (4 L utego) 1874 r.

opieczętow ane dek laracje  bez skrobań i popra­
wek na  stem plu ceny kop. 70 podług wzoru 
n iże j zam ieszczonego.

W arunki p rzejrzane być mogą w Magistracie
w godzinach biurow ych.

W zór do deklaracji.
W  skutek ogłoszenia z dnia . . . deklaru ję 

zadzieiżaw ić posesję Nr. 2492c w W arszaw ie 
przy ulicy Pawiej ua ro k  jeden  t. j .  od d. 20 
M arca (1 K w ietnia) r . b. do tegoż dnia i m-ca 
1875 r. ofiarując za dzierżawę rs. N. N. (wy­
pisać cy frą  i literam i) poddając się wszelkim o- 
bowiązkom  i zastrzeżeniom  w w arunkach licy­
tacyjnych zamieszczonym.

Kwit na złożone w Kasie Głównej Ekono- 
micznej m-a Warszawy wa hum r». 50 i na ko- 
sżta .ogłoszenia rs. 12 załączam.

Stałe moje zamieszkanie w N. N. pisałem 
dnia . . .  m-ca . . .  i roku . .  . podpisać wyra- 
z'hie imie i nazwisko).
Warszawa d. 28 Stycznia '% Lutego) 1874 r
1 - 3  '

N. D. 904. Wdmuf i  (18) Lutego 1874 r 
o go Iz m e 12 w połum ie na targu Grzybów 
prawnie zajęte ru-homośei jak0 to- meble 
jnuchomowe, je.-ionowe, garderobt. z eg a rek  
w d. 11 -23) b m i r. o godzinie 10 * rana
n« t*rgu w rynku atnregłrm uB ti, bufot, gza
i i  sklepowa, herbata, wino, k s ią ż k i i t  o -
0 godziai ■ U w domu pod Nr. ni80o. m ebiei 
machomowe. jesionowe, fortepian, lustro 
w moc decyzji Trybunału w d. 12 (24) b. m!
1 r. o ąOdzinio- 10 z rana ńn targu Grzybów' 
meble jesionowe, garderoba i o godzinie 12 
w południe na targu w rynku Nowego m iasta 
mćble machouiowc. je-ionowę. przez pubb- 
czuąTfcytację sprzedane zostaną

J ó z e f  Rosiński, K om ornik 
pod M 489ii (Miodowa).

iV. D. 691. M agistrat M iastu W arszaw y .
Dpia i  i Lutego ió Marca) r. b. o godzinie 

9 w południe, odbędzie się w sali posiedzeń 
Magistratu lićyt&ćju gtosu'i in plus ua trzy­
letnie to je st 1874, 1875 i 1876 do 1 (13) S ty­
cznia 1877 r. wydzierżawienie miejsca p ud  
altanę do sprzedaży: wody sodowo., mleka, 
pieczywa i owoców, w parku Aleksandrow­
skim u k  T rhdze, od surnv dzierżawnej po 
rs. pięćdz"esiąt sześć kop. dwadzieścia pięć 
rocznie w warunkach zamieszczouej i do m- 
n ejszej licytacji podanej.

Mający przeto zamiar ubiegania o takip- 
wą dzierżawę, zgłoszą się w czasie i mej- 
scu wyżej Oznaczon.m wraz z kwitem kassv. 
Głównej ekonomicznej miasta Warszawy na 
złóżoue w tejże kassie wadium w ilości rs 
15 i na kosztaogłoszeuia r  i 12, która u ; itu  - 
trzymującemu się przy licytacji natych­
miast zwrócone będą.

Bliższe wftrunki dotyciące w mowie bę­
dącej licytacji są do przdjrzenia w Wydzia 
le Administracyjnym M agistratu każdodźien- 
nie wyjąwszy dn świątecznych.
Warszawa d. 25 Styczniallo Lutego) łjftą  r.

3—3.

A . D. 781. M agistrat tk ia sta  W arszawy. 
D nia 28 Lutego (12  MuCca) r. b. o godzinie

N . D . 908. Komornik przy- TTybunałe 
Cywilnym w W arszawie ,

Podaje  dó powszechnej wiadomości, że w ii. 
(19) L u tego  r. b. o godz.. 10 r. rana , w W ar­

szawie na  targ u  za Ż elazną B ram ą m ebla ro ­
zm aito i garderoba dam ska, w dniu I I  (23) 
Lutego r . b. o godzinie 9 ź ran a , u a  targ n  N o­
we M iasto zwanym, bielizna, ekrltoary , b a ­
szłyk i czapki, w tym że dniu <s godz. l o ‘z ra n a  
na Btareru M ieście, pak a  do tow arów , znaczna 
ilość rozm aitych czapek, m ófka , basz łyk , rę ­
kaw iczki i t. p. tow ary, w drtiu 8 (2<ł) 1 Lutego 
r. b. i dni następnych, z w yłączeniem  świąt, 
poeząwszy każdodziennie od godziny 11 z ra ­
na, w W arszaw ie w domu pod Nir. 616  prey 
ulicy D anielew iezow skiej, rozm aite wyroby 
żelazne, m osiężne i stalow e, jak o  to: łopaty , 
szpad le , oskardy, w ygrzebywacze, grace, gra*. 
bie m łoty, obcęgi, wagi decem alne, zam ki, 

n aczyk i, skoble, okucia do * brtfm, drztyi 'f \)-  
kien, szrnbsztaki, kow ad ła , p iln ik i, au tabv  
sżlisaki, zasuwy, szróbki, sztyfty, gwoździe 
i t .  p. oraz zegar, b iórka, pra «a‘ db listów  i 1 
szafki, a w d. 11 (2 3 ; L u tego  r. b. o godz. 8  z 
ran a  w W arszaw ie w domu pod N r. 1572k 
rozm aite m eble, garderoba, bielizna, n aczyn ia1 
stołow e i kuchenne, obrazy, lu stra , zegar i t  p 
przedm ioty, jak o  praw nie zajęte w drodze o-’ 
gzekucji sądowej przez publiczną licytacje, 
za gotowe pieniądze sprzedaw ane będą. 

W arszaw a di1 5 (17) HutegO'1874 r.
A . M ierkow ski Komornik (Długa Nr. 21)

N. D. 903. Prawnie zajięre1 ruchomości !
mianowicie:

a )  meble jesionowe, instne, miedź kuehonna 
fu tro  i t. p. w d. 3 ,(20) Lutego 1874 r. e g o d /  
10 z rana1, za Zelazifą bram ą.

b) meble jesionow e, macho’nloive, lu stra  ze-
gary., naczynia miedzianą i t. p. w d 12 I i 4 )
L utego r. b. o godz. l a  w południe na  Gr.y- 
bowie, 1

e j  irtehlbjesidnoWÓ, lusthi, warsztat, mieszek 
i 0. p. w d. 18 L utego  (2 Marca) r. b. o godz. 10 
z rana, przez publiczną licytację, w Warszawie
sp rzed an e : będą.
E dw ard Borkowski, Komornik, p. S. A . K  54j

N- H 891. Yf iłciu G (18) Lutego 1974 r  
o godz n ie  9 runo w \\ arnzaw io na ta rg u  pu­
blicznym  S ta re  m iasto  zwanym, spódnica 
knm lotow a, c z a rn a , o ra z  w d. 11 (2S) b  m i 
r. o godzin ie  3 z p o łu d n ia  w W arszaw ie  na 
targu  publicznym  za  Ż e la z n ą  b ra m ą , m eble  
so luow e, jesio n o w e, i sam o w ar mosiężny 
p rzez  p u d ic z n ą  l ic y ta c ją  sp rz e d a n e  *0 -’ 
s ta n ą

Warszawa d. 4 (16) Lutego 1874 r.
Sobotowski, K om orn ik

N. D . 905. Zajęto w drodze egzekucji S ą­
dowej ruchom ości jak o  to: m eble jesionow e 
kapoty m ęzkie, naczynia kucheim e, lam py, li- 
cbturze, m aszynka do szycia rękaw iczek w d 
7 (19) Lutego 1874 r. o godzinie 12-ej z połu-’ 

.dnia ua W u r a n o n i e ,  g a rn itu r m ebli m a- 
Chon.owych i takaż serw antka na \ o n e n .  
M i e ń c i e ,  w d. 8 ( 20) Lutego !874 r. o go 
dzim e 1 I-ej z rana , m eble m achouiow c i je s io ­
nowe, sam ow ar, licharzc, lu d ra , w d. 8 (20) 
L utego  1874 r. o godzinie 3-ej 1 południa na 
s t a r e m  m i e m - i c ,  zaś se rw an tka  rnacho- 
mowa, szkło , miedz, figurki porcelanow e, w d. 
14 (26) Lutego 1874 r. o godzinie 11-ej z ra  
na na T I u i  ■ i t n u n i e i  przoz g łośną pub li­
czny in plus licytację, przed podpisanym  K o­
m ornikiem  sp rzedane zostaną.

A sesor K olegialny, Kazimierz Brochocki 
K omornik p .  S. A . N r. 556.

N. 1>. 593. Sąd Policji Poprawczej W-łu II 
w R arszawie, wzywa niniejszem Agnieszkę 
Łązowską, lat 54 mającą, mieszkankę .m ia­
sta Warszawy, podrzepnio pod Nr. 29i6a 
zamieszkałą, obecńie z pobitu niewiadomą, 
ażeby w ciągu dni 30’od daty dzisiejszej do 
ó ą d u  tutejsztg przybyła. dU ogłoszenia je j  
wyroku w sprawie własnej zapadłego, w p r z e ­
ciwnym bowiem razie sro.ze ś odki przeciw­
ko niej przedsięwzięto zostaną

Warszawa d. 15 (27j Stycznia 1874 r.
9 *

Oi.UJSZEAY PU\ WA i m
N. D. 526.

12-ej w południe odbędzie się w M agistracie 
Jicytącja in plus przez opieczętow ane d e k la ra ­
cje, na  jednoroczne od dbia 20 M arca f  1 
Kw ietnia) t .  b ć d if  tagoź dnia i m iesiąca 1875 r. 
w ydzierżawieni* od rs- 500 w yraźn ie  rub li pięć­
set rocznie posesji N . 2492Ś przy ulioy Paw iej 
w W arszaw ie położonej, sk ładającej się z dw o­
ru, stajni, drw alni, szopy, siudni i piw nicy n a ­
stępnie z  domu m urow anegę z parow ą m achiną 
zajętego n a  fabrykę p arzęd ii rolniczych i sk ład  
kości, z trzech doników stahow iących oddziel­
ne pom ieszkanie i studni doj nich należnej, oraz 
z ogrodn około 180,000 łpkoi kw adratow ych
obszaru.

In teresow ani złożą  w czdsie i m iejscu wyżej 
oznaczonym  ua ręce p. o . ! P rezyden ta  miasta
,     !.■■■ ■- .a—  1 ____

W ernera Aleksandra Miiller
w Warszawie 

Medal Zasługi z Wystawy 
(Wiedeńskiej r. 1873).

Ma honor polecić Szanownej Publiczności 
n y l i o r o n e  f ) * « r n

1° Aquila de uro  za 10(4 sztuk rs 5 
2“ Lu Perlą ., „ „  4 .
3° La Pnncaga a
4° La Palma „ 2.

Wyłączna sprzedaż w Składach 
J .  R o i e n b l u m a .  

Dlmprób są paczki po 6 sztuk z każd«- 
go gatunku. Ł—fi.

N. ) j . 681. P ra w n ie  w exekucji Sądowej 
zajęto łaz ienk i letn ie  przy z Z jeździe i u liey  
B ednarskiej oraz szkoła pływ ania od strony 
P rag i n a  rzece W iśle stojące. K ażda z o so b n i 
sprzedane będą przez publiczną licytację w d. 
28 Lutego ;9 M arca) i dni następnych  r. b. po­
czynając od godziny 10 ran o , na  miejscu gdzie 
się znajdują, i w stanic w jak im  będą podczas 
Sprzedaży.

W arszaw a d. 25 Stycz: (6 L u tego) 1874 r. 
Kjchler, K om ornik p . S . A p .


